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„1. 
w 


' nych, a to w każdym razie tylko do wysokości 


Borso rnio agi Baki. KONOEN 


Przyjęciem przedłożenia w sprawie budowy 
kolei lokalnych, dokonał; Sejm krajowy jednego 
s tych dzieł, które na zawsze zapisane zostaną 
w dziejach ustawodawstwa krajowego. Przedło: 
enie to zajmowało kraj cały, a jak je 
podniósł p. Jaworski, nie było = iA a 
z prawdsiwem sajęciem nie śledsił przebiegu tej 

j sprawy. 
e as Enoh cE. im De czynności 

h walonej w ubiog: ą 50 otg RSAWIG O po- 
L ów kraj budowy kolei lokalnych, bo 
w ślad za tą uchwałą Wydział krajowy 
wystąpił s dalszem przedłożeniem, w przedmio- 
cie projektu zmiany statutu Banku krajowego, 
w celu utworzenia osobnego oddziału dla poży- 
czek i obiigacyj kolejowych. 4 

Wydział krajowy domaga się uchwały Sej- 
mu, iż kraj gwarantuje dopełnienie zobowiązań 
Banku krajowego, wypływających z wydania 
obligacyj kolejowych aż do wysokości piętna- 
stu miljonów złotych imiennej wartości, w ten 
sposób, iż regularną spłatę procentów według 
planu, poręcza w pierwszym rzędzie Bank kra- 
jowy wierzytelnościami s pożyczek kolejowych, 
przezeń ndzielonych, następnie swym osobnym 
funduszem rezerwowym, dla tychże pożyczek 
utworzonym, dalej całym innym swoim majątkiem, 
a dopiero w wypadkn i o ileby fandusze wyżej 
wymienione nie pokrywały zobowiązań, wyni 
kłych z wydania obligzeyj kolejowych, wchodzi 
w zastosowanie gwarancja kraju. 

Następnie żąda Wydział krajowy, aby Sejm 
polecił mu wystarać się u rząda, iżby w drodze 
ustawy państwowej przyznane zostały obligacjowa 
kolejowym, przes Bank krajowy wydać się ma 
jącym, jak najdalej idące ulgi podatkowe, stom- 

lowe 1 Bależytościowe, co. najmniej takie, ja- 
kie obligacjom styryjskiej krajowej pożyczki ko- 
lejowej przyznano, a zarazem. wystaranie się 
u rządu, iżby te obligacja kolejowe mogły być 
użyte jako lokacje kapitałów fandacyjnych, ka- 
pitałów zakładów, pod dozorem publicznym zo- 
stających, funduszów pupilarnych, fideikomiso- 
wych i depozytowych; dalej, iżby obligacje ko- 


lejowe służyć mogły według ktrsu giełdowego, ; 


jako kaucje w stosunkach służbowych i kontra- 
ktowych, tudzież jsko małżeńskie kancje woj 
skowe, kancje cłowe, jako też na !vkację poczto- 
wej Kasy oszczędności. 

Wydział krajowy domsga się dalej na tej 
podstawie zmiany statutu Banku krajowego, przez 
saprowadzenie pray tymże Banku czwartego 
oddziała dla pożyczek kolejowych. 
Oddział ten obejmie udzielanie spłacalnych rata. 
mi pożyczek państwu, krajowi i, prywatnym 

rsedsiębiorstwom kolejowym w kraju. „Pożyczki 
tə udzielone będą odbiorcom w obligacjach kole- 
jowych, wydawanych do wysokości ndzielanych 
pożyczek. Wszystkie obligacje kolejowe, będące 
równocześnie w obiegu, nie mogą łącznie przekra- 
osat kwoty 15,000.000 sł. imiennej wartości. 

Celem pepierania badowy kolei żelaznych w 
"alicji, przesnaczonych dla publicznego ruchu, a 
uznanych uchwałą Sejmu, lub Wydsiała krajo- 
wego ze stanowiska interesów kraju sa pożyteczne 
iub potrzebne, udzielać będzie Bank kraj. po- 
życzki w obligacjach kolejowych, a mianowicie : 

a) Państwn i krajowi sa skryptami dłażne- 
mi, celem uzyskania funduszów, potrzebnych dla 
kolei, przez nich wybudować i prowadzić się 


mających, jako też celem wpłaty akcyj 
pierwszeństwa i  sakładowych , towarzystw 
akcyjnych , założonych w celu budowy 


i ruchu takichże kolei. Udzielanie pożyczek 
jest tydko o tyle dopuszczalne, o ile oprosento- 
wanie i amortyzacja obligacyj kolejowych, udzie- 
lonych tytałem pożyczki, znajdują pokrycie w 
BE oh przez państwo lab kraj poręczo- 
n . 

É b) Prywatnym przedsiębiorstwom kolei żela- 
znych za skryptami dłażnemi, na hipotece do- 
tyczących linij kolejowych w księdze kolejowej 
zapisanemi, eweniua'nie sa złożeniem obligacyj 
pierwszeństwe, puzez przediebiorztwa tu, wyda- 


105) 
WOJCIECH DZIEDUSZYCKI. 
PARY GU. 
POWIESĆ OBYCZAJOWA. 
Tem ui. 
—— 


[Ciąg dalszy] 


—Teorja pańska jest słaszn : o 
kolwiek Eare, byłyby w kose JA 
; : i uza- 
sadnionemi, gdyby Francja mogła „obecnie mó. 

wió o sobie, że żyje. Ale Pamiętaj pan o te 
że nie wiemy, czy Francja nie będzie jutro 
druga Polską... Wróg zewnętrzny stoi na naszej 
siomi, obległ stolicę, zerwał związki pomiędzy 
łową, a ciałem narodu. Nie ma Francji; jest 
tylko kilka krwawych szmatów kraju, walczą- 
cych konwulsyjnie, a rozpaczliwie o byt. Francja 
kona w tej chwili; może wyzdrowieć i wierzę, 
ge wysdrowieje. Ale czyżby nam było wolno 
przyczynić się jeszcze do powiększenia śmier- 
telnej choroby ? Potęga Głargasse'a jest brzydkim 
wewnętrznym wrzodem, toczącym nasz organizm. 
Człowiek to podobny do dowódców wschodnich 
pand zbójeckich, zakładających nowe państwa 
na trupie starych despotysmów. Przecina się bez 
litości takie wrzody na zdrowym organizmie 
społecznym. Ale praedwomesne użycie noża ope- 


—— akaia 


NSZ UPPER EE N 
ratora możę przywieść ma song najokropniejsze 


owej sumy, której oprocentowanie i amortyzacja, 
planem umorzenia przewidziana, są zapewnione 
gasrancją państwa, kraju, lub też w inny spo: 
sób. Jeżeli wartość dochodowa prywatnego przed- 
siębiorstwa kolejowego tak się zmieni, Że przed- 
siębiorstwo to, względnie zdeponowane obligacje 
pierwszeństwa, nie dają już Bankowi krajowemu 
statutowego bezpieczeństwa, przysłużać będzie 
Bankowi prawo wypowiedzenia na trzy miesiące 
całej wierzytelności, albo odpowiedniej jej czę- 
ści, bez wzgląda na pierwotnie umówiony termin 
spłaty. 

Celem umorzenia obligacyj kolejowych w 
pełnej ich wartości imiennej, utworzony będzie 
— przeznaczony wyłącznie na ten cel — fun- 
dusz amorzenia, do którego wpływać będą wszel- 
kie spłaty, uiszczone wskutek wypowiedzenia, 
wylosowania, lub sprzedaży walorów kolejowych. 

Specjalna rezerwa dla obligacyj kolejowych 
powstanie: s wpisowego, które każdy zaciąga- 
jący pożyczkę kolejową w wysokości */,%/, od 
imiennej wartości pożyczki przy jej odebraniu 
niśeić będzie obowiązanym; ze zysków, jakie 
Bank osiągać będzie przez wykup z wolnej ręki 
obligacyj kolejowych, do wycofania przeznaczo- 
nych; z wpływów, pochodzących z przedawnie- 
nia kuponów i obligacyj kolejowych. Tak utwo- 
rzony specjalny fandusz rezerwowy administro- 
wany będzie oddzielnie od reszty majątku Banku 
krajowego i oddzielnie wykazywany będzie w 
bilansach. 


Seim wobec Wystawy kraj w r. 1894. 


Na on:gdajszem (15. bm.) posiedzeniu Sej- 

mu — jek wiadomo — przyszedł pod obrady 
| izby wniosek komisji budżetowej, aby w odpo- 
| wiedzi na petycję komiteiu wykonawczego wy- 
stawy krai., ndzielić temu komitetowi subwencji 
w kwocie 50.000 zł. na cele wystawy. Otóż ten 
wniosek podał nową sposobność naszym m osk a- 
lofilom, do zaznaczenia tej ślepej nienawiści 
do wszystkiego, co nosi piętno polskości na so- 
bie. Dwóch posłów z tego obozu nie pokusiło 
się wprawdzie, wytoczyć z trybuny poselskiej 
tego rodzaja argumenty przeciw wystawie, jak 


R . 


* to uczynił organ ich Hałyczanin, lab pokrewny 
mu dachem i sercem Dniewnik Warszawki; nie 
į mieli odwagi na równi z tamtymi, z cynizmem 
j brutalnym w pośmiewisko podawać to wielkie 
j dzieło krajowe,—za to jednuk obj nczepili się 
| „polskiego“ miana i charakteru tej wystawy, im- 
putując komitetowi „wyłącznie polskie“ tenden- 
cje. Jeden z nich nawet, jak gdyby chciał sil- 
niej zadokumentować łączność swoją z diejatiela- 
mi warszawskimi, posteng? się aż do wyraźnego 
ie la to, rstwa.. Oto interpelowsł rząd, żali 
wiadomo, iż wystawa rzeczona pol fi 
„kraja“ W. y m, p 
polską ? Ool toj mirte „zogólnie” _(oborczej 
czny, aby go bliżej określać, a jest on So. 
tak wstrętny, tak... małoduszny, źe poprostu brak 
nam w tej chwili słów, gwoli właściwego napię- 
tnowania tego rodzaju taktyki reprezentantów na- 
szego moskalofilstwa... 

Taktyka to zresztą nie nowa—a to do war- 
tości moralnej jej wykonawców nikt, chyba i ni- 
gdy nie łudził się w całej Polsce — tak samo 
i w obozie uczciwych patrjotów ruskich. Z go- 
rącem uznaniem wysłuchała też izba następnej 


PNY reprezentanta Rusinów narodo- 
woów, który przemawiając w obronie wy- 
staw - był niezawodvie rzecznikiem lepszej 


i liczniejszej części naroda ruskiego i w ten spo- 
sób dał pośrednią a wyborną odprawę inwekty- 
wom rusofilów. Rezultat głosowania nad wnio- 
skiem komisji budżetowej okazał cyfrowo, że 
dwa głosy moskąlofilskie, dla wystawy wrogie, 
były co najwyżej dyssonansem chwilowym w je- 
dnym wielkim, pełcym akordzie tej sympatji 
całego społeczeństwa naszego, s jaką wystawa 
codzień i na każdym kroku się spotyka, Jeżeli 
kiedy, to w tym wypadka przeholowali panowie 
moskalofile skandalicznie i — wyrażając się naj. 
łagodniej — jedynie obmieszyli się w oczach gą- 
równo Polaków, jak Rusinów. Fiasko to byłoby 
ich cminęło, gdyby przynzjmniej od czasu do 
VETT E i 


TN 


omn W r 


skotki, gdzie chsdzi o człowieka konającego. 

; Tym człowiekiem jest Francja. 
i -- Panowie nie zostawicia przecie míojej 
i narzeczonej w niewoli, a wszelkie układy z 
í zm będą bezsknieczne. Wiem o tem z 
| góry. 

— I ja jestem o tem przekonany i w układy 
nie myślę się wcale wdawać. 

— A oóż myślicie panowie robić ? Mam 
przecie prawo pytać się o to? 


— Dzczegółów zamierzonej roboty nie mogę i: 


bo chodzi 
Ale powiem panu tyle. 


| 
panu wyjawić, o tajemnice stanu. 
Staramy się podkopać 
wpływ Gargasse'a pośród robotników, i w tym 
celu przedsięwzięte roboty zaszły już daleko. 
Za parę dni wpływ ten będzie do tego stopnia 
osłabiony, że będzie można wkroczyć do jego 
pomieszkania bez niebezpieczeństwa  rozniecenia 
wojny domowej, a wtenczas narzeczona pań- 
ska odzyska wolność. Tymczasem proszę pana 
ea się dziś o godzinie czwartej popoładniu 
Sies do więzienia śledczego, gdzie pan zosta- 
awana nfrontowany z Le Belem. Takież we- 
ymał także pan Anatol Morian. 
Pan Des Fle SP : 
ja będ aux będzie prowadził śledztwo, a 
Ja będę Przy śledztwie ob 
To rzekłay, gkłonił się pa | 
sarzowi i Kornelowi, pt, 9 PAn Prefekt komi- 
| » srozumiawszy pole- 


cenie, wyszli s biura. był widocznie za- 


kłopotany i zniecierpliwio 
kapelusz i miął ten kapeluze Ka. nn 

Des Fleanx odezwał się do ETO NEA ać 
—Domyślałem się jaś wpierw, że polityka AE 


czasu pamiętali o rozumnej radzie starych scho- į 


lastyków : st tacutsses... 
w w 


Wydział krajowy przedłożył Sejmowi wnio 


oda dnia 17. Maja 1898. 
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ENNIK POLSKI 


Reklamy w rubryce Nadesłane 20 et. od wiersza. 


wszakże perswazje najbliższych przyjaciół, ażeby 
p. dr. Szlachtowski rezygnację wniósł dopiero w 
ręce nowej rady; z całą stanowczością oświad- 
czył on, że dłużej u steru nie pozostanie i że 


sek o udzielenie kredytu na pokrycie kosztów * urlopu brać nie chce. Stan zdrowia jego wyma- 


udziała w powszechnej wystawie krajowej. 


Wydział krajowy zamierza wsiąć udział ' 


w siedmiu grupach, a mianowicie urządzić wy- 
stawę : szpitali krajowych i innych pod zarzą- 
dem kraju będących zakładów ganitarnych i do- 
broczynnych; szkół ludowych ; *rajowych komu- 
nikacyj lądowych; budowli wodnyeh, komunika- 


ga bezwarunkowego spokoju, a tego spokoju nie 
zapewniało mu nawet nominalne pozostawanie na 
czele miasta na wypadek jakikolwiek powa- 
żniejszy, jak np. ponownego wybuchu epidemji i 
dla tego nie licząc się z żadnemi względami, 
z żadnemi perswazjami, wolał stanowczo ustąpić. 
Nietylko najbliżsi przyjaciele p. Szlachtowskiego 


cyj wodnych i meljoracyj gruntowych; szkół | nznawali, że do rezygnacji inna była wskazana 


rolniczych, szkoły gospodarstwa lasowego wa 
Lwowie, szkoły egrodniczej w Tarnowie, tudzież 
szkoły uprawy i wyprawy lnu w Gródku; prac 
w zakresie górnictwa krajowego; wreszcie zakła- 
dów dla zawodowej nauki przemysłowej i prze- 
mysła domowego. 


Na pokrycie wydatkow wystawy żąda Wy- | statutu; 2. jeżeli zgodzi się na to większość ra- 


dział krajowy kredytu w sumie 40.000 zł., 
z której 25.000 zł. w r. 1898 zań 15.000 zł. 


w r. 1894. 


Sprawy sejmowe. 
(Wniosek p. Borkowskiego o dodatkową subwen- 
cje na koleje podolskie). i 

Komisja kolejowa załatwiła na podstawie 
referatu p. Szczepznowskiego wniosek p. 
Borkowskiego o ndzielenie dodatkowej subwen- 
cji w kwocie 100.000 rocznie na rzecz kolei po- 
dolskich. y 

Komisja podnosi w swem sprawozdaniu, że 
teraz, kiedy ustawa o kolejach podolskich prze- 
szła jaś wszystkie instancje i uzyskała sh 
szą sankcję, kiedy rząd przedsięwziął wszystkie 
przedwstępne kroki do jak najspieszniejsze] orga- 
ganizacji zarządu budowy, teras dopiero ma się 
pokazać, że cała podstawa pierwotnej akcji, t. j. 
współudział interesentów miejscowych. po 
na mocy której uzyskało się pół miljona fandu- 
Bzów krajowych, a gwarancja rządowa na 10 mi- 
ljonów, miała być iluzoryczną. 

Komisja jest zdania, że w interesie sprawy 
publicznej podobne postępowanie nie jest dopu- 
szczalnem. Konsorcjum przez cały Czas nego- 
cjacji wskazywało na datki interesentów, jako 
dowody znaczenia ekonomicznego tej kolei i jej 

| potrzeby dla Podola, które dostało zapewnienie 
tak szezodrych kontcyhaczj -re strony kraju i 
państwa, kontrybuoyj, przewyżssających i relaty- 
wnie i absolutnie podobne kontrybucje, udzielane 
innym kolejom podobnym w innych krajach ko- 
ronnych. To też konsorcjum winno jest wywią- 
zać się również ze swych zobowiązań i tak, jak 
kraj i państwo zrobiły, robić także swoje i że 
w tym obowiązku nie może w żaden sposób być 
wyręczone przez budżet krajowy. Komisja uchwa- 
liła przedstawić Sejmowi wniosek, aby nad wnio- 


skiem p. Borkowskiego przessedł do porządku 
dziennego. 


Korespondencje. 
Kraków 14. maja. 


(Przygotowania do wyboru nowego prezydenta.) 


[fs.] P. wiceprezydent Friedlein postanowił | wicepresydenta. 


dstawa, | pośrednio z najważniejszemi interesami miasta 1 


chwila, ale nawet N. Reforma wyraźnie oświad- 
czyła: „że wydawało się rzeczą godziwą, aby 
wyboru prezydenta dokonała rada w nowym 
składzie.“ Tę samą myśl wyraziłem w ostatniej 
korespondencji, zaznaczając, że może ona być 
wykonaną, jeżeli 1) pozwala na to brzmienie 


dy. Dodałem, że jeżeli pozwała na to statut, 
jeżeli zgodzi się rada, to pewno trzeci czynnik 
decydujący, rząd., który czuwać ma prawo nad 
wykonywaniem statutu miejskiego, sprzeciwiać 
stę temu nie będzie. Za ten dodatek, tak nzasa- 
dniony, tak słaszny i naturalny, gniewa się na 
mnie Nowa Reforma i znów zarzuca mi, że czer- 
pię informacje z koła większości rady i że pra- 
cuję na rzecz pewnego kandydata. Ani do jo- 
dnego, ani do drugiego przyznać się nie mogę, 
a w zasadzie zgodny byłem w danym wypadku 
co do odroczenia wyboru nietylko z opinją ca: 
łego miasta, nietylko z opinją obu stronnictw 
rady, ale i Nowej Reformy, stwierdzającej, że 
„wydawało się rzeczą godziwą, aby wyboru pre- 
sydenta dokonała rada w nowym składzie." 
Miasto i rada bez różnicy stronnictw wielką 
przywiązują wagę do wyboru nowego prezydenta, 
wiedząc dobrze, jak trudne i poważne zadania 
czekają nowego naczelnika miasta, związane bez: 


obywateli. Nie wielkich programów potrzebuje 
miasto, nie szumnych obiecanek, ale przedewszy- 
stkiem oszczędnej, rozumnej gospodarki, zabiegli- 
wej na każdym kroku, niewypuszczającej jedne- 
go grosza lekką ręką. Taka gospodarka na ra- 
zie musi polepsza stan finansowy miasta, musi 
uregulować i przekształcić pada które dzisiaj, 
dochodząc de wysokości blisko 860.000 sł., prze- 
znaczają na amortyzację i spłatę 4 miljonów 
długa kwotę 200.000 sł, a więc czwartą część 
dochodów, licząc tylko po 5°% rocznie. Resztę 
pochłaniają wydatki administracyjne, szkoły, 
dobroczynność, a brak zupełny grosza na inwe- 
stycje w obecnym stanie finansów miejskich. Ten 
stan uzdrowić, to pierwsze zadanie; drugie, sdo- 
być oczy stworzyć fundusze na kanalisację i 
bruki, a więc na położenie podwalin pod wodo- 
ciągi. Te fandusze stworzyć trzeba nie nałoże- 
niem dotkliwych podatków na przeciążone oby- 
watelstwo, ale inną drogą, która nie jest tajną 
fachowym finansistom, z którymi prezydent bę- 
dzie współpracował. To jedna strona sadania 
presydenta. Druga, równie ważna, to oddziały- 
wanie na magistrat bezpośrednie i pośrednie, 
mogące natchnąć większą energję i aprężystośó 
w załatwiania spraw, to przysporzenie nowych 
dzielnych sił nietylko na stanowisko drugiego 
a to pieniądze już teras sna- 


sarządzió wybór nowego prezydenta miasta we | leźć się muszą. Czy wskazaną jest tak daleka 


wtorek 23. bm. Poda ten zamiar jutre do wia- 
domości rady; jeżeli rada zgodzi się na propo. 
zycję, to już 23. bm. bądzie miał Kraków no- 


droga, ażeby wszyscy urzędnicy podali się w 
stan rozporządzalności, o tem na razie trudno 
rozprawiać ; metodę trzeba pozostawić indywidu- 


wego prezydenta. Odroczyó może rada wybór | alności przyszłego prezydenta. Dalej przyszły 
tylko do Brody d. 24. bm., w tym dniu bowiem | prezydent winien mieć faktyczną znajmość spraw 


upływa ostateczny, statutem przewidziany, termin 
wyboru. O odroczeniu wyboru na dalszą metę, 
na czas, gdy nowa rada obejmie władzę, to jest 
na miesiąc wrzesień, nie myśli żadne z dwu 
wielkich stronnictw rady i obydwa przygotowają 
się do stanowczego wyboru w terminie, statutem 
określonym. 

Ten wybór wszakże, tuż przed zbliżającemi 
się za kilka tygodni już przypadającemi wybo- 
rami do rady miejskiej sprawia pewne trudności, 
a bezpośrednią ich przyczyną rezygnacja dra 
Szlachtowskiego w chwili, gdy oma niezupełnie 
właściwą, po temu się zdawała, Nie pomogły 
By T 0 r 
tkwi w tem  wszystkiem. Jest-to bardzo żle, 
1 ee tego nie mogę ręczyć za skuteczność 
peźskich kroków. Rząd cesarski posługiwał się 
także czasem ubrodniarzami w celach polity- 
cznych, ale nie mięszał do tego kryminalnej 


policji i ja mogłem tak postępować, jakbym nic ; 


o tem nie wiedział, Ale teraźniejszy rząd nżywa 
środków niemoralnych niej A aiai 
; się, że będę się musiał podać do dymisji, nie 
mogąc mojego sumienia pogodzić z mojem sta- 
| nowiskiem. 
—- Więc cóż mam teraz robić? — spytał 
się Kornel. 
— Na razie radzę stawić się na śledztwo. 
Po śledztwie zobaczymy co dalej wypadnie 
robić. 


XLII. 


Le Bel siedział w więzienia unicestwiony. 
| Wola jego odbiegła supełnie. Nie miał nadziei 
żadnej ratunku, uważał siebie już za skazanego. 
Nie miał nawet bezsilnych wybuchów gniewu. 
Leżał bezmyślnie na żelaznem łóżku, w swojej 
bielonaj celi i bezmyślnie spożywał podawaną mu 
strawę. Nie czynił sobie nawet wyrzutów; mnie- 
mał, że był ofiarą fatalnej konieczności; ona nai- 
grawała się z jego rozumu, ona popchnęła go 
do zbrodni, ona uczyniła go teraz ofiarą spra- 
wiedliwości, Jedno tylko żywsze uczucie tkwiło 
w jego piersi, a było niem pragnienie ujizenią 
Celiny. Żądza Celiny żarła go ciągle. Przyci- 
skał tedy twarz do poduszki i wywoływał jej ' 
postać po przed swoje oczy, a męczarnią było 


mam OI AIZ MIE 


miejskich i każdą obejmować swoją głową, natu- 
ralnie nie w drobiazgach, nie w biuroxraty- 
cznych szczegółach, każdej ster trzymać w swo- 
jej ręce zarówno wobec rady, jak magistratu, 
a nigdy nie zapominać o moralnych interesach 
starej stolicy, umieć strzedz jej godności i po- 
wagi. Nadewszystko zaś miłować to miasto i 
całą pracę, całe jestostwo swoje dla jego dobra 
poświęcić. Do tych warunków dostosowanego 
prezydenta pragnie ogół obywateli, pragną sbs 
stronnictwa rady. Jeżeli były, lub są jeszcze 
jakie polityczne czy osobiste tendencje, zarówno 
w jednem, jak dragiem stronnictwie, to żywić 
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można nadzieję, że umilkną wobec miasta. Na 
rzecz takiego prezydenta powinien pracować 
każdy obywatel miasta, bo tem samem pracnje 
na rzecz własną. 

Narady stronnictw i grup stronnictw, co do 
wyboru prezydenta, jaż Się rozpoczęły. Są one 
poufne, więc w szczegóły wchodzić nie będę, 
ani wymaga tego interes miasta; wystarczy po- 
wiedzjeć, że zarówno liberalne, jak konserwaty- 
wne stronnictwo odbyły narady, a wczoraj obra- 
dowała t. z. „podolska* grupa konserwatywna, 
liesąca 12 członków. Skutek narad jest ten, iż 
dotąd, jako mające najsilniejsze szanse przedsta- 
wiają się trzy kandydatury (zestawiam je alfa- 
betycznie, ażeby uniknąć wszelkiego stronnicze- 


wiceprezydenta; 2) p. Stefana Mnuczkowskiego ; 
8) hr. Antoniego Wodzickiego. P. Józef Fried- 
lein był przed 3 laty kandydatem stronnictwa 
liberalnego na prezydenta i zyskał wtedy nader 
poważną liczbę głosów, bo tylko 2 czy 8 mniej 
od wybranego dra Szlachtowskiego ; Ea miasta 
lat 30 i oddał mu wielkie usłngi. Konsekwentnie 
popiera go stronnictwo liberalne i część konser- 
watystów. P. Stefan Muczkowski 30 lat pracuje 
w radzie i sajmował szereg lat stanówisko I. 
wiceprezydenta; pracował zawsze s wielkim po- 
żytkiem dla miasta. Popiera go silna grapa kon- 
serwatywna. Hr. Antoni Wodsicki jest radcą 
miejskim od lat 3, należy do znanej rodziny, 
do rady państwa, do Sejmu jest posłem i preze- 
sem rady powiatewej chrza nowskiej. Popiera go 
część konserwatywnych i podobno pewna część 
liberalnych. 

Codziennie nowe przesuwają się nazwiska 
kandydatów. Prawdopodobnie wszakże tylko z 
powyższych trzech nazwisk jedno wyjdzie z urny 
wyborczej. Które? — nie można dziś powiedzieć, 
ani przewidzieć. Dopiero dokonany wybór da 
pomes pewność. Tak niejasne panują sto- 
sacki. 


Posat polski o Czechach i ich polityon. 


(II.) W tym kierunku rozwijała się myśl czeska 
i rzeczywiście nie znajdując innego punktu opo 
ru w ówczesnych stosunkach politycznych, nie 
mając bliższych widoków, ciągle marzyli oni o 
swojej słowiańskości i na Słowiańszczyznie opie- 
rali swe nadsieje. To wpływało na ich polity- 
czny program. Znany poseł do rady państwa, 
dr. Fanderlik, tak wyraża się w broszurze: 
Schicksale der nationalen Politik, wydanej w r. 
1879 w Pradze, o tym kierunku słowiańskim: | 

„Nadto czuli się oni członkami większej, 
nieokreślonej całości, świata słowiańskiego, gdyż 
nietylko na Morawie idea  spólności naro- 
dowej objawiła się, wprawdzie słabiej, niż w Oze- 
chach, niemniej przeto z siłą, usprawiedliwiającą 
wszelkie nadzieje na przyszłość — ale i w in- 
nych częściach Austrji witali wszędzie Słowia- 
nie nową erę z radością; wzaj.mność słowiańska 
stała się powszechnem hasłem i im mniej naro- 
dy słowiańskie znały się, tem więcej liczyły na 
się nawzsjem. Cóż więc dziwnego, że zwłaszcza 
w Pradse, przy panującym tam zapale, nie my- 
ślano o programie politycznym i że idea wza- 
jemności słowiańskiej zastępowała go.* 
,,, Widzimy więc, że wszyscy ci, którzy o tej 
idei mówili, mieli bardzo mgliste i niejasne pe- 
jęcie o niej, a wiadomo, że gdy ludzie ogólnika- 
mi i niekonkretnemi pojęciami wojnją, wtedy 
mogą puścić wodze wyobraźni i dochodzą do 
fałszywych wyników. Dlatego sądzę, że byłato 
wielka myłka ze strony naszej i tych, których 
interesem było kwestję tę wyjaśnić, ke dotąd jej 
dostatecznie nie wystudjowano i nie przedysku- 
towano. Myśl Kollara płynęła coraz szerszem 
korytem i trzeba wyznać, że jeżeli bardzo wielu 
ludzi — których znam bliżej — uważałe pan- 
slawizm tylko za środek do wywalczenia p:aw 
swoich, natomiast masy, czytając o nim codzien- 
nie brały go na serjo. Przy bliższem zetknięcin 
się z rzeczywistością, gdy arena polityczna zo- 
stała dla Czechów otwartą, zaczęli ich prze- 
wódcy dochodzić do innych przekonań i jednym 
z pierwszych, który wytknął kierunek i cele na- 


dla niego wspomnienie tego, że posiadł ją prawie aby zmylić poszlaki. We dwa dni potem, w eza 


i że ma się wymknęła. 

W takim stanie zastała go komisja śledcza. 
Dwóch zbrojnych żandarmów stanęło nieruchomie 
przy drzwiach celi. Sekretarz sądowy siadł przy 
stole, aby pisać protokóły. Prefekt policji i Des 
Flóanx zasiedli na krzestach, a Le Bel, na roz- 
kaz otrzymany, stanął przed komisją. 

Des Flćanx stawiał pytania, a Le Bel po- 
dał rzeczywiste nazwisko swoje, swój wiek, miej- 
sce urodzenia i zajęcie, jakie miał przed przy- 
braniem fałszywego nazwiska. Ale samo odpo- 


| wiadanie rozegrzało go. Wstępywało weń coś 


na kształt słabej nadziei i przedsięwziął nie przy- 
znawać się do popełnionych zbrodni. Na pyta- 
nie, dlaczego się przebrał, dlaczego się przezwał 
i dlaczego nagle zmienił pomieszkanie, odpo- 
wiedział : 

— Przyszedłem do przekonania, że trzeba 
pracować nad zmianą Społecznych stosunków 
i dla tego pragnąłem zamiesskać pośród robotni- 
tników. Zmieniłem nazwisko i strój, aby pozy- 
skać ich zaufanie i aby tem pewniej wybadać 
ich usposobienie. 

— Rzecz przedstawia się inaczej w świetle 
aktów, które policja ma w swoim ręku — rzekł 
na to Des Flóanx. — Mamy tu silne poszlaki, 
dowody raczej na to, że pan żamordowałeś He- 
ktora Moriau, chcąc zatrsymać przy sobie ręko- 
pis jego syna. Wpierw już zawiązałeś był sto- 
sunki z robotnikami, ale dopiero po popełnieniu 
zbrodni zmieniłeś strój, pomieszkanie i naswisko, 
aby ujść pogoni. Podałeś nawet fałszywy adres 
notarjnssowi, lekarsowi i synowi zamordowanego, 


| sie rewolucji 4. września, 


wpadłeś 3 
stwie robotników do padies w towarzy 


vie r pomieszkania państwa Ciar- 
skich i porwałeś stamtąd gwałtem pannę Cie- 
szanowską, o którą się pierwcj starałek bezsku- 
tecznie. Pytam się: co możesz na to wszystko 
odpowiedzieć ? 
— Jestem zupełnie niewinny. 
— Jakto? Pan Hektor Moriau przyszedł do 
, pana drugiego września rano, celem zażądania 
rękopisu, który pan byłeś odebrał jego synowi 
i którego pan nie chciałeś oddać. ;Wkrótce potem 
znaleźli go trupem w pańskim pokoju, a lekarz 
orzekł, że starsec umarł wskutek uderzenia 
w pierś. 

— Pan Hektor Morisu żądał odemnie rę- 
kopisn. Oddać tego rękopisu nie mogłem dla 
tego, żem go nie posiadał. 

— Przecież nie zaprzeczysz pan temu, że 
pan Anatol Moriau oddał był panu rękopis ? 

— Tak, darował mi był rękopis, a ja daro- 
wany rękopis spaliłem. 

a Pozwolisz pan, że to się zdaje rzeczą 
nieprawdopodobną. Nikt nie pali powierzonych 
sobie M RS rękopisów. 

— Dpalłem tea rękopis. Mam na to świad- 
ków. A pan Hektor Morian tak się R + 
rzył, że dostał apopleksji. Padając, uderzył się 
w pierś o róg stołu i być może, że to śmierć 


sprowadziło... 
(Ciąg dalszy nastąpi.) 
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u czeskiego, był Palacky, którego studja hi- 
storyczne doprowadziły do zroznmienia teraźniej- 
szości. Palacky i przyjaciel jego Havliczek, jak 
pisze prof. Masaryk w studjam „o czeskiej 
wzajemności*, wydanem w organie realistów 
„Czas, wychodzącym w Pradze, doszli do przeko- 
nania, że Anstrja jest niezbędną dla wszystkich 
mniejszych narodów słowiańskich. 

Ten program polityczny czerpali oni z hi- 
storji i z położenia naroaów europejskich. Już 
Bawet podczas kogresn etnograficznego w Mo: 
skwie, zięć Palacky'ego, dr. Bieger, położył 
w odpowiedzi na jakiś szowinistyczny toast, na- 
cisk na odrębność narodową słowiańskich lndów, 
a Palaeky sam pisał w r. 1863 w nr. 132 Na 
rednich listów: „nigdy nie przychodziło mi na 
myśl ocz:kiwać zbawienia słowiaństwa od cara 
rosyjskiego“, w 1872 r. zaś omawiał w przed- 
mowie de swego Radhosta peglądy swe na na- 
ród rosyjski i państwo rosyjskie, oraz swoje za- 
chowanie się wobec nich. W przedmowie tej 
podnosi on przedewszystkiem, że pozostaje wier- 
nym swemu politycznemu programowi, że był i 
jest zwolennikiem anstrjackiej federacji. Nato- 
miast przyznaje, że zmienił swoje zapatrywania 
na powszechną menarchję rosyjską. Przedewszy- 
stkiem przekonał się on, ża wykształceni Ro. 
sjanie nie dążą do rozszerzenia Rosji na Zachód 
i nie pragną zabrać ani Czechów, ani Słoweń- 

w — zaczem zwraca się kn pansląawizmowi i 
potępia panrusycyzm. Nie widzi żadnej różnicy 

iędzy rosyjskimi, niemieckimi i węgierskimi fana- 
tykami, „którzy wszyscy pragną wytępić naród 
czeski.“ Odpowiadam im — mówi Palacky — 
że Czesi nie po to pielęgnowali swą narodowość 
i staczali za nią niezliczone walki, aby ją prze- 
facjendować za kilka dobrych słów. To samo 
da się i o innych Słowianach, zwłaszcza w Rosji, 
powiedzieć. Wszyscy tem chętniej będziemy się 
uczyć po rosyjsku, im większa będrie wartość 
rosyjskiej literatury, im więcej pokarmu ducho 
wego da się z niej czerpać, ale swego własnego 
języka i swojej własnej literatury nie wyrzeka- 
my się i nie zaniedbamy. 

Marzenia o zaprowadzenin ogólno-słowiań- 
skiego języka, pozostają marzeniami, zresztą ni- 
osem więcej. 

Rosjanie natomiast twierdzą wraz z Danile- 
wskim, że nienniknionym skutkiem politycznego 
połączenia się wszystkich Słowian, byłby wspól- 
py jęayk, którym oczywiście inny być nie może, 
jak tylko rosyjski. Jeczcze zań jaśniej wyraża 
ów czcigodny przewódca rarodu czeskiego, po 
osucie indywidualizmu narodowego w 1873 roku 
w liście, pisanym do uczonego rosyjskiego Ma- 
kuszewa : 

„Gdybyśmy przestać mieli być Czechami, 
wówczas byłoby nam to wszystko jedno, czy 
zostaniemy Niemcami, Włochami, Węgrami lab 
Rosjanami.“ 

Tradno jaśniej wyrazić ideę indywidualizmu 
narodowego, jak to temi wyrazami nezynił Pa- 
lacky. Gdyby jednak Palacky zawsze to szmo 
powtarzał, zawsze stał na tem samem stanowisku, 
byłoby to szczęściem dla Czechów, wskazówką 
i drogą, którąby mogli byli jasno kroczyć i wy- 
tknąć sobie cel ostateczny. Ale ten sam Pałacky 
pod wpływem wrażeń młodocianych, pod wpł;- 
wem poezyj Kollara i jego kieranku, w pewnych 
chwilach tracił, że tak powiem, równowagę i pod 
wrażeniem chwili mówił rzeczy, niezgodna z jego 
kierunkiem. I tak n. p. w chwili kiedy toczyły 
się rokowania z Węgrami, które doprowadziły 
do dnalismu, groził on Niemcom, że jesteśmy 
Słowianami i w świecie słowiańskim znajdziemy 
zbawienie, „istnieliśńmy przed Aastrją i będziemy 
istnieli po upadku Amatrji*, chociaż on sam wy- 
Bowida znakomite słows, że „gdyby Austrja 
nie istniała, to musizłaby być utworzoną“. 

Tak samo i zięć jego dr. Rieger, który po- 
dzielał idee Palacky'ego, w pewnych chwilach 
dawał zię unosić i czynił rzeczy, niszgodne z 
temi przekonaniami. 

Dość wspomnieć tylko o głośnym w swoim 
czasie liście jego, pieanym w imieniu posłów czo- 
skich do p. Aksakowa. Pisze on tam: 

„Dsiś świta doba, w której przodownictwo 
między narodami eryjskiemi dostanie się Słowia- 
nom. Jeżeli w zaszczytnych 1000 letnich zapa- 
kach za swe interesy, za oświatę, za ewo- 
bodę religijną, za prawo rezporządzania szmym 
sobą i za swą słowiańską narodowość, naród 
asetki był niejednokrotnie śmiertelnie raniony, 
a w rozwoju swym powstrzymany drspieżnością 
swoich sąziadów, niemniej przeto ma on niezło: 
mne postanowienie, nie wyrzekać się swego hi 
storycznego i przyrodzonego prawa narodewości 


i gotów jest wziąć udział w cywilizacyjnej pracy 


słowisństwa, przekonany, że należy mu wytrwa: 
pa zaszczytnem, od wieków wytrwale bronionem 
stanowisku praedniej straży słowiaństwa*, 

Wyżej nie sięga jego ambicjz; przeprowa 
dsenie wielkich zadań słowiaństwa w dsiejach 
eywilizacji musi przypaść w udziale silniejszym 
rękom. 

Narody słowiańskie połączywszy sio jak 
rodzeni bracia, przyznają chętnie przewódatwo 
najsilniejczemu z rodu, pomni zasady starosto- 
wisńskiego prawa rodowego: „dzieci, wszyszy 
społem wybierzcie sobie przewódcę z rodu“. 


(C d. n) 


- 


Sejm, 
(21 posiedscnie , 4 sesji VI. perjodu.) 
Lwów 16. maja. 

Na porządku dzisiejszego posiedzeniu Sej- 
mau był dalszy ciąg obrad nad uciskiem poda 
tkowym. Ze sprawozdania p. Skałkowskie- 
go, które wywołało ze wszystkich stron izby 
usnanie, uważamy za stosowne przytoczyć u- 
stęp następający : 

W takim stanie rzeczy, gdy ciężary poda- 
tkowe są w kraja naszym daleko  dotkliwsze, 
niż w innych prowincjach; gdy skutki wieko- 
wego zaniadbywania naszego kraja we wazy- 
stkich działach administracji pablieznej dotych- 
czas trwają jest całkiem natnralaem, że w 
kraja naszym daleko częściej, aniżeli w innych 
prowincjach, zdarzać się muszą wypadki nie- 
wypłacalności opodatkowanych. 

Władza skarbowa powinnaby, w należytem 
srozumienin tak intersów skarbu państwa, jak taż 
wyjątkowo gtrudnego położenia mie- 
szkańców tego kraju, z wszelką postę 
pować względnością wobec pedupadłych mają 
tkowo kontrybuentów, pozostawić im środki nie- 
zbędne do dalszego zarobkowania, nie za bie- 
rać im resztek mienia, nie tamować 
zwykłego toku gospodarstwa przez 
zajęcieprzedmiotówinwentarjalnych. 

Komisja podatkowa musi z ubolewaniem 


J. IHNATOWICZ, 
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także : skonstatować, że organa egzekucyjne, 
humanitarnych przepisów noweli egzekncyjnej 
często wesie nie przestrzegają, owszem, postę- 
pają przy egzekucjach z taką bezwzględnością, 
jak gdyby ustawa ta wcale nie istniała 

Przeciążenie podatkowe, pod którem kraj 
się ugina, nie dopuszcza — zdaniem komisji — 
dalszego podwyższenia ciężarów. 

Coraz bezwzględniejsze zastosowanie ustaw 
i coraz energiczniejsza egzekucja może podnieść 
chwilowo dochody skarbowe. lecz odbiłoby się 
to fatalnie na ekonomicznej przyszłości krajn, 
a tem samem osłabiłoby it k już niemal do 
ostateczności naprężoną siłę podatkową. 

Ze względu na ważność sprawy, nie podobna 
ograniczyć sią na rezolucji, ale trzeba polecić 
Wydziałowi krajowemu, aby w odpowiednich 
memorjałach przedstawił sytuację kraju, co do 
przeciążenia podatkowego tak, JE. p. na- 
| miestnikowi, jako prezydentowi 


krajowej dyrekcji skarbowej, jak 
też JE. p ministrowi skarba. 

Komisja nie wątpi, że Wydział krajowy 
zajmie się tą sprawą gorliwie, a spodziewa 
się, że rząd weźmie tę sprawę pod najściślej- 
szą rozwagę 

Dzisiejsze obrady nad sprawą ucisku podat- 
kowego były również bardzo ożywione — i dziś 
Sejm cały ponownie dał wyraz swemu niezado- 
woleniu z powodu panującego obecnie systemu, 
który koniecznie spiesznej domaga się reformy. 
Miejmy i my nadzieję wspólnie ze sprawozda- 
wcą, że Wydział krajowy potrafi u p. namie- 
stnika i ministra skarbn wyjednać zmianę dzi- 
siejszych anormalnych stosunków fiskalnych. 

Dwukrotnie głosowano nad wyborem za- 
stępcy członka Wydziału krajowego 
w miejsce śp. Władysława br. Koziebrodzkiego. 
Rezultat pierwszego głosowania nie doprowadził 
do celu, gdyż p. Mieczysław Onyszkiewicz, któ- 
ry otrzymał największą ilość głosów, nis miał 
absolutnej większości. W rezultacie drugiego gło- 
sowania wybrany został p. Onyszkiewicz, 

* * 


$ 

Początek o godz. 1V. m. 45. Obecnych 83 
e iA Urlop otrzymał p. Sękow ski na 
ni 

Sekretarz p. Trzecieski odczytuje spis 
petycyj, które odesłano do komisyj. Ogółem 
wpłynęło dotąd 819 petycyj, 

Z porządku dziennego odesłano do komisji 
sprawozdania Wydziału krajowego: o czynno- 
ściach, odnoszących się do podniesienia hodowli 
bydła; w sprawie udziełn tegoż w wystawie 
krajowej; w przedmiocie materjalnej pomocy 
kraju na rzecz budowy kolei lokalnej, któraby 
połączyła Brzeżany i Podhsjce z kolejami Czer- 
niowiecką i Karola Ludwika. 

P. Stadnicki użala się na późne przed- 
łożenie sprawozdania w sprawie hodowli bydła. 
P. Romanowicz, imieniam Wydziału krajo- 
wego, zaznaczył, iż niepodobna było wczeświej 
tego uczynić wobec nawału pracy. - 

Z kolsi — na wniosek Wydziałn krajowego, 
przedstawiony na wniosek p. Edw. Jędrzejo- 
wicza — uchwalono na lat 5 koncesje na po- 
bór opłat mytniczych: na drogach gminnych z 
Siepietnicy przez Bzerayny do Swoszowy, z Sze- 
rzyn do Jodłówki i Przemyślańsko Pomoraań - 
skiej. 

W sprawie prośby gminy m. Chrzanowa o 
zezwolenie na dalssy pobór opłaty gminnej od 
tranków spirytusowych i od piwa od r. 1894 do 
końca roku 1896 w wymiarze, wyższym Od do- 
tychczasowego (sprawozdawca poseł Were 
szczyński), Wydział krajowy wnosi ustawę, 
mocą której gminie m. Chrzanowa zezwala się 
pobiersć, począwszy od 1. stycznia 1894 do 
końca roka 1895 opłatę gminną od napojów 
spirytusowych i piwa, w gminie wyrabianych, w 
jej obręb wprowadzanych i w niem zużywa- 
nych. — Uchwalono. 

Z kolei nastąpił ciąg dalszy rozprawy nad 
sprawozdeniem komisji podatkowej o 
wniosku p. Skałkowskiego, względem 
postępowania władz skarbowych przy 
egzekwowanin podatków i innych 
należytości urzędowych. 

Jako pierwszy mowca zabrał głos p. Teli- 
szewski, który z natury rzeczy atykając się 
z kwiatami fiskalizma, zebrał sporą ich garść. 
Wykazał on zgubność dzisiejszego systema i 
jego konieczne następstwa. Sprawozdaniu ko i- 
syjnemu wytknął, że myli się, jakoby dotychczas 
nie zwracano uwagi rząda na nadażycia, owszem, 
w Sejmie odzywały się w tym kierunkn nieraz 
głosy, a mowca sam przedstawiał odpowi: dnie 
wnioski w r. 1889. P. Teliszewski zrobił przy 
tej sposobności niesłaszną uwagę tej treści, że 
dokąd chodziło o włościan — Sejm 
milczał, dopiero odezwały się no- 
życe, "dy przyciśnięto szlachtę (?!!) 
Na wszystkie jednak punkty wniosków się go- 
dzi i oddaje uznanie posłowi Skałkowskiemu za 
jego gruntowne wywody. W dalszym cisga wy- 
kazuje rozpaczliwy stan włościaństwa, spowodo- 
wany głównie drakonizmem fiskalnym — innej 
przyczyny nie ma, bo przecież wymogi stanu i 
życia u włościan są najprymitywniejsze. Jak się 
to odbywa, wystarczą takie przykłady: W je- 
dnej gminie wyciągaął egzekutor podaszkę z pod 
głowy chorej kobiety, w innej chłopu, idącemu 
na jarmark, zdjął buty, w insej jeszcze biednej 
wdowie z pięciorgiem dzieci zabrał jedyną ży- 
wicielkę — krowę. Caęsto się zresztą zdarza, 
że tanty zupełnie giną! Mowca domaga sig ener- 
gicznej akcji. (Brawo). 

P. WŁ Kozłowski zwracają? się do 
mowy Męcińskiego, wyjaśnia, jak rozumiał swój 
spozób pobierania podatków przez kasy poczto- 
wa. Musi to się łączyć z wykazami, ile kto 
z różnych tytułów ma płacić. Tradycja kolektan- 
tów jest smutna. Znana jest anegdota, że gdy 
lekarze nie mogli wyjąć z dziecka cołkniętego 
centa, dokonał tego kolektant recte egzekutor. 
( Wesołość). p 

Zwracając się do przemówienia komiearza 
rządowego, zaznacza, że on sam przyznał, iż 
podatki są wygórowane; rząd więć powinien 
konsekwentnie znieść to obciążenie. W dalszym 
ciągu przechodzi na zasady reformy podatkowej 
i omawia dowolność, jaka w oznaczeniu kwoty 
podatkowej zachodzi. Ufa on, ża nadużycia 
wszelkis, jakie są dziś jeszcze, zostaną usunięte. 
Dalaj prosi władze skarbowe o ści- 
ślejszą cenzurę pism podrzędnych 
władz, wysyłanych do Wiednia, bo 
te w zbytniej gorliwości posuwają 
się za daleko, jak to świadczy znany ra- 
port, odczytany w radzie państwa (Brawa). Mo. 
wea nie dotyka na zelników włsdz, choć za 
lapsus odpowiada zwykle jenarał; wierzy w ich 

| dobrą wolę, a smutuoby było, gdyby nawet po- 
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między podrzędnymi urzędnikami byli i tacy, w 
których tradycja dawnej binrokracji, pochlebia- 
nia Wiedniowi za pomocą uwag, niekorzystnych 
o kraju, nie byłaby wyplenioną. Rząd powinien 
chronić siłę podatkową, a nie postępować, jak 
mieszkańcy Lnisiany, którzy ścinają drzewo, aby 
dostać owoc (Brawa i oklaski). 

P. hr. Jan Stadnicki podnosi łączność 
postępowania egzekucyjnego z ogólnym systemem 
podatkowym, a przeto i z projektowaną obecnie 
reformą podatków. Na czasie jest więc podnie- 
sienie tej sprawy w Sejmie. 

Kraj dotkliwie aczuł obostrzenia w 
postępowaniu władz skarbowych. Ży- 
czyć należy, ażeby obszerna dyskusja, przepro- 
wadzona nad tym przedmiotem w Sejmie, do 
starczyła zastępcom naszego kraju w radzie 
państwa wskazówek, w jakim keranku nale- 
żałoby dążąć do słasznego rozkładu poda- 
tków i do złagodzenia ucisku po- | 
datkowego. 

P. Abrahamowicz zaznacza, że kto my- 
áli, iż po reformie podatkowej kraj jako całość 
będzie płacić mniej, ten jest w błędzie. Ale dziś 
podatek jest nierównomierny. Kto ma kapitały 
leżące, ten nic nie płaci, mimo, iż używa wszy- 
stkiego. Reforma więc ma na celn wciągnięcia 
w rzęd kontrybnentów kapitalistów, Jeżeli refor- 
ma przyjdzie do skutku, to z pewnością podział 
ciężarów będzie równiejszy i sprawiedliwszy. 
Prawda, że sprawiedliwy rozkład podatków jest 
rzeczą olbrzymie trqdną, ale też komisja poda- 
tkowa w radzie państwa robi co może, ażeby 
ciężary wyrównać. W odniesienia do zarzata p. 
Teliszewskiego, zapewnia, że lud wiejski miał 
i ma w swych posłach obronę. (Brawa.) 

P. Męciński zaanacza, że do zabrania 
głosu spowodowało ge wystąpienie Teliszewskie- 
go, skierowane przeciw izbie, a raczej polskiej 
większości. Wyrażenie cię jego o „nożycach* jest 
dziwaczne. Przypomina Teliszewskiemu, że ju% 
w r. 1880, 1882 1888 i 1884 Męciński i Abra- 
hamowicz poruszali tę sprawę. Niech więc nikt 
nie sądzi. że dopiero Teliszewski wziął się do 
obrony ludu. Nie posądza go o złą wolę, ale 
uważa go, jako młodego poała, któremu się zdaje, 
że to najlepsze, co on mówi. Myśmy w izbie 
mieli takich rzeczników tej sprawy, jak 6. p 
Krzeczunowicza i dziś jeszcze p. Abrahamo- 
wicza. 

Teliszewski usiłuje prostować fakt i za- 
pewnia, że nie myślał nikomu odbierać zasługi. 


P. Skałkowski, jako sprawozdawca, za- 
znacza przedewazystkiem zadowoleniem, że 
rząd z niezwykłym pospiechem zajął stanowisko 
w tej sprawie. Wyjaśnienia komisarza rządowe- 
go jednak co do kas oszczędności są dla repre- 
zentacji krajn niewystarczające — mo- 
giyby one być co najwyżej wystarczające dla 
jakiej władzy, gdyby *je przedłożył oddział ra- 
chunkowy miaisterstwą skarbu! Pan komisarz 
rządowy zapewnia, ża opodatkowanie jest słu- 
szne — to już rzecz daleko idącej dyskusji. 
Władze skarbowe postępują sobie z nadzwy- 
osajną dowolnością. Cyframi dowodzi komisarzo- 
wi rządowemu, że kasa oszczędności we Lwowie 
jest najwyżej i najniesłuszniej opodatkowaną. 
Cóż to za sprawiedliwość, gdy od tego samego 
objektu jeden płaci 2, drugi 4, trzeci 15, a my 
z górą 50'/, — bo się tak władzom skarbowym 
podoba. Faktem jest, że de kas oszczędności in- 
nych, zupełnie inne stosowane bywają przepisy, 
aniżeli do naszej. Limi. ak PA 
P. Teliszewskiemu przypomina, że p. Sta- 
rowiejski był pierwszy. który poruszył spra- 

wę egzekucji, to, co Teliszewski podnosił w r. 

1889, było zresztą zbyt ogólnikowe. 

Z kolei powołując się na argumenty mowców 
przechodzi poszczególae rszolucje i wyjaśnia, że 
główną ich treścią jost stanowcze zwrócenie 
uwagi rządu, na niemożliwość utrzymania dzi 

siejszego stanu rzeczy. Mowca omawia trudności, 
jakie pociąga za sobą ekstabulacia należytości 
skarbowych, opartych na przestarzałych prawach. 
Zmieniły się stosunki — upadł absolutyzm, zgi- 
nęły kamaryle, ale jako pamiątka dawno prze- 
brzmiałych czasów został niewzruszony 
fiskalizm. Fiskalizm ten rządzi się do dziś 
bezwzględnym absolatyzmem, wszystkie rezo- 
lucje i postulaty idą do kosza. Dziś więc s za 
dowoleniem podnosi, że rząd zajął lepsze, uspo- 
kajające ztanowisko. (Okłaski.) 

W głosowaniu przyjęto jednomy- 
ślnie wszystkie wnioski komisji, które 
podaliśmy we wczorajszym numerze. 

Z kolei nastąpiło pierwsze czytanie wniosku 
p. Męcińskisgo o przedłużenie mocy obowiąza- 
jącej $$ 2 i 8 ustawy z 9. marca 1889 nr. 80 
Dz a. p na dalsze lata. Motywując swój wnio- 
sek, podniósł p. Męciński, że w kraju naszym 
istnieje dotąd bardzo znaczna ilość dłagów hipo- 
tecznych, oprocentowanych po 4*/,, 5°% i wyżej, 
można zatem spodziewać Fię w najbliższej przy - 
szłości licznych konwersyj na pożyczki 4"/, 

Własność nieruchoma przeciążona jest u nas nad 
mierę. podatki domowe, czynszowe i gruntowa 
są tak wysokie, jak nigdzie na ś»iecie -- dla- 
tego teà należy koniecznie przedłnżyć moc obo- 
wiązującą ustawy, Woiosek odesłano do komisji 
prawniczej = poleceniem zdania sprawy na je- 
dnem z najbliżezych posiedzeń 

Przy wyhorze zastępcy Członka Wydziału 
krajowego z całego Sejmu w miejsce śp. 
Władysława br. Koziebrodzkicgo, nie został nikt 
wybrany w pierwszem głosowania, gdyż na 113 
głosów otrzymał p. Onyszkiewicz Mieszy- 
sław 55 gł, Trzecieski 53, Teliszewski 2, a 3 
kartki były próżne. Na odnośne pytanie uchwa- 
liła izba większością przystąpić do ponownego 
wyboru. A 

Nad sprawozdaniem komisji drogowej (spra- 
wozdawca p. Struszkiewicz) która wnosi 
o udzielenie Brodom prawa pobierania myta na 
1 rogatkach, dla ulżenia miasta ciężaru utrzy- 
mywania w dobrym stanie ulic i dróg miejskich, 
wywiązała się dła: sza dyskusja. 

P. ks. Sirko domagał się zniesienia myto- 
wego, za$ poseł Śala bronił projektu komisji, 
stająz w obronie Brodów. P. Jędrzejowicz 
wyjaśnił stanowisko Wydziała krajowego. Poseł 
Struszkiewicz wystąpił w obronis komisji. 
W głosowania uchwalono wnioski komisji, po 
prawsę zaś ks. Sirka odrzucono. 

Z kolei uchwalono szereg wniosków, przed 
stawionych przez p. Zamoyskiego w sprawie 
lasowej szkoły we Lwowie. 

Uchwalono mianowicie: 1. nowy etat płac 
nauczycieli stałych, a mianowicie : 

a) Dyrektor a zarazem profesor fachowy: 
płacy stałej 2.000 zł. i dodatek aktywalay w kwo- 
cie 480 zł. — tudzioż pięć dodatków pięciole- 
tnich po 200 z:. 

b) Dwaj profesorowie po 1.300 zł. placy sta- 
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łej i 400 zł. rocznie dodatku aktywalnego, tu- 
dzież po pięć dodatków pięcioletnich po 200 zł. 
każdy. 

c) Dwaj nauczyciele adjankci: po 1000 zł. 
płacy stałej i 300 zł. dodatku aktywalnego, ta 
dzież pięć dodatków pięcioletnich po 150 zł. 
każdy. 

2. Ustanowić na przeciąg lat dwóch, dwa 
stypendja po 600 zł. w wyższej szkole leśniczej. 

Nadto Sejm upoważnił Wydział krajowy do 
sprzedania ogrodu na „Sznmanówce” i nabycia 
natomiast innego grantu, na cele szkoły lasowej. 

W przedmiocie krajowych składów pu- 
blicznych w Krakowie i we Lwowie komi- 
sja gospodarstwa krajowego przez usta sprawo- 
zdawcy p. M. Stadnickiego wniosła, ażeby 


upoważnić Wydział krajowy, iżby na częściowe j 


pokrycie kosztów dalszego osuszenia grantu kra- 
jowych składów ws Lwowie, użył resztę, pozo- 
stałą z ceny kupna w kwocie 220 zł. 39 ct. tu- 
dzież kwoty 600 zł., uzyskać się mającej od gmi- 
ny missta Lwowa za odstąpionych jej 763° 
gruntn pod nową ulicę miejską. 

Po przemówienia pp. Wereszczyńskie- 
go i Stadaiekiego wniosek komisji uchwalono. 

W załatwienia petycji p. Leopoldowi Brą- 
glewiczowi, wicesekretarzowi Wydziału krajo- 
wego — stosownie do wnioska sprawozdawcy p. 
Dworskiego — uchwalono policzyć czas sła- 
żby, na posadzie sekretarza wydziała rady po- 
wiatowej spędzony, do emerytury. 

P. Puzyna ogłasza wynik wyboru. Gło- 
sujących było 95. Poseł Onyszkiewicz otrzy- 
mał 50 głosów, p. Trzecieski 45. Wybrany 
więc został zastępcą członka Wydziału krajo- 
wego p. Mieczysław Onyszkiewicz. 

kolei uchwalono stosownie do wniosków 
sprawozdawcy kB. Kowalskiego: carkiewnym 
komitetom w Halicza jednorazową zapomogę 
200 zł, a w Niemirowie 100 zł., sab towarzy- 
stwn wzajemnej pomocy djaków dyecezji stani- 
sławowskiej 100 zł. 

Stosownie do wniosków sprawozdawcy W. 
Kozłowskiegó uchwalono: koszta utrzymania 
Tomasza i Józefa Sajczaków w kwocie 395 zł. 
30 ct., neleżącej się gminie miasta Badapeszt od 
gminy Przedmieście, przyjmuje się na fandusz 
krajowy. 

Z kolei na wniosek sprawozdawcy Wł. K o- 
złowskiego uchwalono: Począwszy od 1-go 
stycznia 1883 r. zniża się dotychczae niszczane 
prestacja na płace nauczycieli następującym gmi: 
nom: Wołczaty:ze z 200 na 150 zł, Chudyjo- 
wice z 200 na 150 zł. rocznie, Suyszkowce z 200 
na 150 zł rocznie, wreszcie gminie Drohiczówka 
z 200 zł. na 100 zł. rocznie. Dalej zaś począ- 
wszy Od Í. stycznia 1894 r. zniża się prestacje 
na płace nauczycieli, gminom: Potury z kwoty” 
153 zł. 62 ct na 120 zł; Koziary z kwoty 
200 zł. na 150 zł.; Falkenberg z kwoty 100 zł. 
60 zł; Palczyńce z kwoty 95 zł. 97 ct. na 30zł; 
Dąbrowa z kwoty 167 zł. 14 ct. na 80 zł; 
Mołodyńcze, z kwoty 110 sł., na 90 sł.; wreszcie 
gminy Dubie, z kwoty 180 zł., na 160 zł. ro- 
cznie, 

W załatwieniu przedłożenia Wydziału kra- 
jowego w przedmiocie spraw górniczych, stoso- 
wnie do wniosku sprawozdawcy p. St. Szczepa- 
nowskiego uchwalono polecić Wydziałowi krajo- 
wema, aby: a) z rządem przeprowadził roko. 
wania o tubwencję dla niższych szkół górniczych 
w naszym krajn i przedłożył Sejmowi projekt 
ustaleni« szkół w Borysławiu i we Wietrznie i 
b) dia ustawał w stafAniach o usupałnienie wy- 
kładów górniczych w wyższej szkole politechni 
cznej we Lwowie. 

Uchwalono wezwać rząd, ażeby wyjednał 
uwolnienie krajowych refineryj i kopalń nafty 
od podatku zarobkowego i dechodowego na ten 
sam przeciąg czasu, w którym z takiego uwol- 
nienia korzystać będzie ratinerja nafiy w Trys- 
ście. 

Na wniosek sprawozdawcy hr. St. Bade 
niego uchwalono : 5 

Nad petycjami: Barbary Szals, Kazimierza 
Lipińskiego, Anieli Dwornikiewicz, Wandy 
Nostkiewicz, Marji Spitzerównej, Anieli Rome- 
równej i Lubiny „Babeckiej przejść do porządku 
dziennego ; petycję „Echa“ odstąpić Wydziałowi 
krajowemu. 

Lucjanowi Kwiecińskiemu, dyrektorowi tes- 
tra w Stauisławowie, ushwalono udzielić jedno- 
razową subwencję w kwocie 500 zł. 

Stosownie do wniosku sprawozdawcy posła 
Romańczuka uchwalono nad petycją przyta- 
liska sierót pod opieką ów. Józefa we E wonio 
przejść do porządku dziennego. 

Petycję Sióstr Miłosierdzia w Wielkich 
Oczach przekazać Wydziałowi krajowemu. 

Zarządowi stowarzyszenia ochronki dzie- 
wcząt sierót w Stanisławowie, udzielono jednora- 
zową subwencję w kwocie 150 zł 

Petycję Juljana Zacharjewicza. o subwencję 
6.000 zł. na ochronienie zamku w Żółkwi, prze- 
kazano Wydziałowi krajowemu. 

Ns tem przerwał ks. marszałek posiedzenie. 

Ż kolei odczytano wnioski i interpelacje : 

P. Stadnickiego w sprawie wyboru p. 
Sękowskiego, 

P. Dzieduszyckiego i Gniewosza 
w sprawie org»nizacji sprzedaży soli przez Wy- 
działy powiatowe, 

P. Niedzielskiego do rządu wsprawie 
uciążliwych rarządzeń sanitarnych w starostwie 
wielickiem. 

Koniec posiedzenia o godzinie ŝciej m. 30, 
następne posiedzenie jntro o godz. 11. 


KRONIKA. 


Pamiętajmy © fundacji imlania Tadeusza 
Kościuszki. 


Djarjusz Iwewski, 

Sroda 17. maja. 

Teatr: „Watażka”, dramat w 3 aktach a 4 od- 
słonach na tle dziejowem z czasów Stanisława Au- 
gusta, osnuty przez Aurelego Urbańskiego. 


Wiadomości osobiste, Dyrektor ruchu p. D ey- 


ma powrócił onegdaj wieczorem do Lwowa z po- | 


dróży inspekcyjnej prezydenta generalaej dyrekcji 
kolei państwowych dr. Bilińskiego, który zwidzał 
linje i stacje szlaku Lwów Stanisławów, Stryj Ławo- 
czne i Nowy Zagórz, a opuszczając na tej stacji 
okręg lwowskiej dyrekcji rnehu, udzł się kcleją trans- 
wersalną z powrotem do Wiedaia. Od dnia wezoraj- 
szego urzęduje p. dyrektor Deyma w biurach dworca 
niegdyś Ozerniowieckiego, dokąd przeniesione już 20- 
stały oddziały sekretarjatu i ruchu. 
Nekrologja. W Kołomyi zmarli d. 14. bm.: 
! Tadeusz Biały, Śletni synek koncepisty skarbu; 


Puder hygieniczny 


man a 
m a 


RET:NA 


smwsy Ih ajawpy, — Gang 1 etr. 


włagów "a rekty 


| zmarł nagle na udar sercowy, 


w RUE 5) „Ak i s Paschalisa. Wschód 

atońca o godzinie 4, minu zachód ini 

m: 29 » zachód o godzinie 7. 
| Kalend. myśliwski Wolno poiować na 


cietrzewie i głuszce. 
i Szkoła kadetów. Pan prezydent Mochągki w 

towarzystwie pesła Popowskiego i komisji techniegnej 
| zwidzał wozoraj plac wystawowy i miejsce pod budow 
| przyszłej szkoły kadeckiej. Jako najstosowniejsze 
i miejsce uchwalono zaproponować wyżynę za omen- 
| tarzem stryjskim, tak zwane Pomiarki. Jest to 


istotnie dla szkoły kadetów miej jlepiej * 
| brane. jsce najlepiej wy 


zostali: dr. Gust. Haas 57. p.p., dr. Norbert Lilien 
95. p. p., dr. Zygmunt Erdheim 15, p. p. Śtar- 
szymi lekarzami zostali: dr. Aleks. Dzeruwicz w 
Przemyślu i dr. Szymon Popiel w Krakowie. Za. 
stępcą lekarza asystenta został dr. Leon Blamenblatt 
80. P. p. Przydzieleni zostali zast, poy lekarzy asy- 
stentów w rezerwie: dr. Isydor Gedringer do 56 
p. p, dr. Fryderyk Polack do 57. p. P» do. Jakób 
Blumenthal do 9. p. p., dr. Jon Hand do 40. P. p 
dr. Piotr Jarocki do 42. dyw. bat., dr. Kazimierz 
Mossor do 15. p p., dr. Wiktor Robel do 95. P. P.s 
dr. Kar. Karowski do 55. p. p, 

berg do 41. p. p, dr. Jan Bober 
nizonowego w Krakowie, 


Z armji. Lekarzami asystentami w rezerwie 


dr. Aron Reichen- 
do szpitala gar- 
a dr. Ozjasz Hómch do 41. 
' P. p, dr. Aatoni Jabłoński do 80. p. P., dr. Jal. 
Klsin do 30. p. p., dr. Wincenty Kuźniar do 15. 
p. p. Urlop dłuższy otrzymał podporucznik Alfrod 
Sebera z 90. p. p. Stepień oficzrski pozwolono sło- 
0 Podporucznikowi Wiktorowi Bogusławskiemu z 


i 
1 5 p. g 
Z komitetu leczniczej kolonji rymanowskiej, 
zostającej pod przewodnictwem hr. Śtanisławowej 
Badesiowej, otrzymujemy następującą odezwę: Szyb- 
kim krokiem zbliża się sezon kąpielowy. Ileż to matek 
| z troską i niepokojem wyczekują tej pory, niepewne 
czy będą w stanie ratować to, co ich sercu jest naj- 
droższe — swe dziecko. Czyż każda jest w możności 
podjąć kosztowne kuracje i podróże ? 
| 


Dzięki kż 
ofiarności zacnych soro, eki wszakże 


) c istnieje w kraju naszym in- 
stytucja, mająca właśnie na celu wysełanie do kąpiel 
chorej dziatwy szkolcej. Jest nią pierwsza krajowa 
lecznicza kolonja rymanowska, której już całe zastępy 
dziatwy zawdzięczają swe zdrowie, a może i życie. 
Podania o przyjęcie do leczniczej kolonji najdalej do 
końca bm. odsełać należy na ręse sekretarza komiteta 
dr. Józefa Żulińskiego (Lwów, ul. Skarbkowska, se- 
minarjum naucz. żeń ) Do podania dołączyć należy : 
1. Świadectwo lekarskie, że uczeń czy une, joat 
skrofuliczną i potrzebuje kuracji wód jodowych, że 
wszakże nie posiada żadnych ran, wymagających sapi- 


talnegó traktowania i opatrunku, nie jest kaleką, po- - 


trzebującym specjalnego dozoru i nie posiada żadnych 
wstrętnych wyrzutów, któreby uniemożliwiały pobyt 
z nim innych dzieci, Wreszcie, że ma znaki szezepio- 
nej ospy. 2. Świadectwo szkolne dob'ego prowadzenia 
się. 8 Metrykę, lub uczędowy z tejże wyciąg, gdyż 
tylko dzieci w wieka od 8—12 lat mogą być przyj- 
mowane do leczniczej kolonji. Świadectwo ubóstwa, 
jeżeli uczeń czy nezennica stara się o bezpłatne po- 
mieszczanie Inb za zniżoną opłatą. Kandydaci, mogący 
wnieść całkowitą opłatę 40 zł, uwolnisni są od tego 
świadectwa. Znaczki pocztowe na zwrot dokumentów. 

| Ponieważ lecznicza kolonja rymanowska jest krajową, 

| mogą się więc nbiegać o pomieszczenie w tejże 
uczniowie wszystkich szkół w kiaju bes względu 
na obrządek. Pobyt w kolonji jest 5 tygodniowy. 

Liczba wyałać się mających - dzieci zawisła bg- 

dzie od zebranych funduszów, dokonywująca się bo- 
wiem bud)wa pochłania wszelkie oszczędności, a w 
br. nie mieliśmy dotąd Ż:dnych nadzwyczajnych do- 
chodów. „Dotychczasowe zaś rezultaty, tak lecznić28, 
pedagogiczne, jak administracyjne, uwidocznione w 

| sprawozdaniach rocznych leczniczej kolonji rymano- 
wskiej, najwymowniejszym są dowodem, że grosz, zło- 
żony na tę instytucję, na marne nie idzie. Wszelkie 
datki przesyłać można na ręce skarbnika ieczniczej 
kolonji rymanowskiej Wł. Zontaka (Lwów, muzeum 
hr. Dzieduszyckiego), lub za pośrednietwem redakoyj 

| pism, których poparciu w przewsżnej części rozwój 
instytnoji naszej zawdzięczamy. 

z miasta otrzymujemy następujące pismo z pro- 
| śbą o umieszczenie: „Publiczność, wy:hodząca z te- 
| atra w kierunku ; stacji tramwajowej, w dnie ałotne, 
| musi brnąć po kostki w błocie, aby się dostać do 
; tramwaju, iub na ulicę Kazimierzowską. Wzdłuż oa- 
łego skwsru na placu Gołuchowskich, to jest na li- 
nji, gdzie stoją fiakry, nie ma wcale chodnika — na 
co urząd budowniczy powinien zwrócić uwagę.“ 

guldana zamordował żoną. We wsi Biał- 
kowce w powiecie złoczowskim, szewe Mikołaj Kuku- 
rudza, człowiek rozwiązłego życia i pianica — do- 
wiedziawszy się, iż żona jego posiada z drobnych 
oszezędności złożonego jednego guldena — zażądał od 
niej wydania tych pieniędzy. Gdy żona nie choiała 
się na to zgodzić, Kukurudza wpadł w złość i paw 
stwiąc się w okrutny sposób nad nieszczęsną kobietę, 
zamordował ją. bijąc, dopóki ducha nie wyzionęła. 
Żandarmerja aresztowała mordercę i odstawiła 
do sądn do Zborowa. 


i Z trybunału adminietracyjnego. Na posiedze- 
( niu trybunału administracyjnego w dniu 12. b. m. 
į zapadła uchwała, która ćla posiadaczy terenów na- 
„ftowych w naszym kraju mie będzie bez znaczenia. 
| Urząd okręgowy w Drohobyczu polecił niejakiej -H. 
Heinbergowej w Borysławiu, aby dwa szyby naftowe, 
do miej należąse, niezwłocznie zasypała ze waględów 
| bezpieczeństwa publicztego i z powodu niezgłoszenia 
| tych szybów wedle $. 7, rozp st. górn. Z dnia 13- 
, marca 1886 rosu zamieszczonego w Dz. ust. kraj, 
Nr. 47 z roku 1886 Rozporządzenie to zostało 
przez starostwo górnicze w Krakowie reskryptem 
z dnia 19. marca 1898 roku 1. 526 zatwierdzonem, 
poczem zawiadomiono wspomnianą właścicielkę, że 
w ślad $. 7. ust. z dunia 21. lipca 1871 roku NT- 
| 77 Dz. ust. p. dalsze „ rekursy do ministerstwa rol- 
nietwa, jako wyższej instancji, nie są dopuszczalne. 
Przeciw temu rekursowi wniosła H. Heinberg zaża- 
lenie do trybunału administracyjnego, które było 
przedmiotem rozprawy,” odbytej pod przewodnictwam 
prezydenta, hr. Beleredi'ego. Zastępca żalącej się 
adwokat dr. Kornfeld wykazywał, że rozporządzenie 
takie równą się odebraniu prawa kopalnego i wy- 
zuciu z własności, że nie zachodzą warunki z $, 9, 
kraj. ust. naftowej, że. nie przeprowadzono dokła- 
dnych dochodzeń, 90 do stanu kwestjonowanych 
szybów, w końcu, że ckręgowy urząd górniczy nie 
| był kompetentnym do wydania takiego rozporządzenia, 
gdyż powinno on pochodzić w I, instancji od staro” 
stwa górniczego, zaś W II, jystaneji dacydować ma 
mińinisterstwo rolnictwa, Mimo przeciwnych wywo” 

dów zastępcy ministerstwa rolnictwa, który s 


czył kompetencji trybunału administracyjneg% powo- 


pprawach 


łując się na „wolne uznanie“ włade W 


policji górniczej, tudzież co de ratozy samej popierał 
trybunał administra- 


cyjny do zażalenia się przyczynił. zaczepioną uchwałę 


motywa starostwa górniczego, 


— me e w M . amrun = qei zzsszj 


odświeża i nadaje twarzy przyjemną 
, naturalną  białość i é 
rE wygładza zgrubiały naskórsk. Pudełko 30, 50 i 1 złr. 


delikatno 


do untychmiaztowaco ferbowkuia 


l gletny palra- 


mam ae aena abena À 
Emilja z Hermanów Ciesielska, lat 63 i Lu- 
,dwik Borowski, uczeń VI. kl. gimn., lat 17, 


| 
j 


| 


z powodów nielegalnego postępowania i niedokła- ( 


dnego dochodzenia sprawy zniósł i orzeczenie staro- 
stwa górniczego unieważnił. 

Cholery czy hałery? Nazwę newej monety, 
obcą i brzmieniem zupełnie nieodpowiadającą D8- 
szemu językowi, A 
krakowska akademja umiejętności, ukształtował lud 
nasz według swoich pojęć weale zabawnie. W oko- 
licy Jarosławia — jak donosi Kwrjer Jarosławski 
— halerze nazywają  włościanie oholerami. Gdyby 
haler groszem się nazywał, nazwa ta nie uległaby 

odobnie Śmiesznej zmianie. 

i Z Tow. Tatrzańskiego. Dnia 9. bm. odbyło się 
posiedzenie wydziału Tow. Tatrzańskiego, na którem 
załatwiono między innemi następujące sprawy: ofia- 
rowano w myśl wniosku dr. Wierzbickiego 15 zł, 
na koszta pochowania zwłok śp. Teofila Lenartowicza 
w grobie zasłażonysh na Skałce w Krakowie, tu- 
dzież 10 zł. na zakupno dziełek mazowieckiego lir- 
nika i rozdanie tychże góralom na Podhalu tatrzań- 
skiem; wybrano ks. kanonika Sobierajskiego delega- 
tem do komisji klimatycznej w Zakopanem; miano: 
wano p. Ciechomskiego gospodarzem kasyna w Zako- 
panem na rok bieżący; poruczono wykonanie tego- 
rocznych robót w Tatrach komisji, złożonej z hr. 
Wł. Zamoyskiego, p. Beringera i p. Eljasza. 

Na walnem zgromadzeniu członków Towarzystwa, 
odbytem d. 14. bm. uzupełnił się zarząd przez je- 
dnomyślay wybór prezesa w osobie hr. Stefana Za- 
moyskiego z Wysocka, w miejsce przedwcześnie zmar: 
łego hr. Wład. Kosisbrodsszagą a Zin 

ierwszym zastępcą prezesa dr. Kasparka, 

= kanonika Sobierajskiego. Dr. Michał Koj, adwokat, 
wybrany został ozłonkiem wydziału "Towarzystwa. 
Świeżo wybrany prezes w przemowie do zgromadzo: 
nych członków zaznaczył, że Towarzystwo Tatrzań- 
skie jest instytucją prawdziwie polską, bo do niej 
należą rodacy z wszystkich dzielnie i dodał, że bę- 
dzie się starał wraz z wydziałem Towarzystwa utrzy- 
mać dotychczas zaszczytnie znaną działalność tegoż 
na tym samym, jeżeli nie wyższym poziomie, słowem 
starać się, aby Towarzystwo nietylko istniało, 
lecz żyło. 

Przeciw cholerze. Z Warszawy donoszą: Za- 
rząd komunikacji stara się o wyznaczenie 20.000 ra. 
na Środki wałczenia z epidemją w razie pojawienia 
się jej. Ze sumy tej urządzonych będzie 41 baraków 
sanitarnych na rzekach spławnych Królestwa Pol- 
skiego, oraz pod Warszawą na Wiśle dwa pływające 
baraki sanitarne. 

Wiadomości djecezjalne. Archidjecezja lwowska 
obrz. łac.: Konkurs na opróżnione probostwo w Snia- 
tynie i Wełdzirzu ogłoszony do końca maja; na pro- 
bostwo w Halicza do końca czerwca. — Egzamin 
konkursowy 3. i 4. maja złożyli: ks. Wincenty Ka- 
łuski. administr. w Dobrotworze; ks. Józef Mykietiuk, 
katecheta gimn. w Radowcach; ks. Feliks Rydel, ka- 
techeta szkoły wydz. w Tarnopolu; ks. dr. Jan Śló- 
8arz, katech. V. gimn. we Lwowie; ks. Jan Wojto- 
wies, koop. w Jaryczowie; ks. Leon Ziemiański, 
koop. w Wojniłowie 

Pełne posiedzenie sekcji XVI. powszechnej 
wystawy krajowej, odbędzie się w nadchodzącą środę 
dnia 17. bm. o godzinie 6 wieczorem w biurze dy- 
rekcji wystawowej. W zakres sekcji tej wchodzą: 
przemysł rękodzielniczy i fabryczny ; fabryki papie- 
ru i masy papierowej, huty szklane, fabryki kwasów 
mineralnych i innych produktów chemicznych ; aptek. 

[m] Z rady miejskiej Wczoraj o godzinie 7. 
wieczorem wszystkie sekcje rady miejskiej odbyły po- 
siedzenie, a to celem ukonstytnowania się. Sekcja 
I. (dobroczynności) wybrała przewodniczącym 
p. Stokowskiego, zastępcą p. Markiewicza, gospoda- 
raami pp. Walichiowicza i Łukawskiego; sekcja II. 
(finansowa): przewodniezącym p. Marchwickiego, 
zastępcą p. Schajera, gospodarzami pp. J. Langa i 
B. Mikulińskiego; sekoja III. (budownicza): prze- 
wodniczącym p. Heppego, zastępcą p. Janowskiego, 
gospodarzami pp. Oiuchcińskiego i Gołąba; sekcja 
IV. (sanitarna): przewodniezącym dra Stroyno- 
wskiego, zastępcą J. Piepesa, gospodarzami pp. Kor- 
dysa i Sembratowicza; sekcja V. (szkolna i or- 
ganizacyjna): przewodniczącym dra  Radzisze- 
wskiego, zastępcą dra Piętaka, gospodarzami pp. Du- 
niewicza i Getritza. Na delegatów uchwalono zapro- 
ponować radzie miejskiej pp.: S. I. Łukawskiego | 
Walichiewicza, S. II. dra Byka, Bardasza, dra Cie- 
sielskiego, dra Gryzieckiego, Schajera i dra Marjań- 
skiego, S. ITI. Gołąba, Ciuohcińskiego, Ozapczyń- 
skiego, Michalskiego i Janowskiego, S. IV. Syroczyń- 
skiego, Piepesa, Beisera i dra Gostyńskiego, S. V. 
dra Dziędzielewicza, Getritza i dra Głoldmana. i 

W czwartek o godzinie 6. wieczorem odbędzie 
się wspólne poufne posiedzenie sekcyj IL., III. i IV. 
w sprawie tramwaju elektrycznego. 

Dyrekcja wystawy krajowej otrzymała nastę- 
pujące pismo: „Uznając ze stanowiska handlu donio- 
słość przyszłej wystawy krajowej, pozwalam sobie 
przyczynić się chociaż skromnym udziałem 50 zł., a 
nadto oświadczam, iż w interesie wystawy krajowej, 
Przyjmuję wszelkie zlecenia spedycyjne bezpłatnie i 
w tejże konsekwencji wszelkie wysyłki, na wystawę 
przeznaczone, a na stacjach kolejowych w Przemyślu 
i Jaśle nadać się mające. załatwię z wielką gotowo- 
ścią, bez żadnego wynagrodzenia. Dom  komieowo- 
spedycyjny Jakób Spett w Fraemyślu." 

fm) Sąd polubowny w sprawie tramwayu 
ukonstytuował się wczoraj rano. Obrady odbywają 
się w gmachu sejmowym. W skład sąda, jak wia 
domo, wchodzą: Hr. Stanisław Badeni, jako sędzia, 
powołany przez gminę m. Lwowa, p. B. Łoziński, 
powołany przez dyrekcją tramwayu i superarbiter, 
prezes Koła polskiego Jaworski. Jako zastępcy gminy 
jawili się syndyk dr. Popiel, radny dr. Emil Byk, 
tudzież dyrektor Hochberger, jako doradca techniczny, 
ze strony tramwayu zaś adwokat dr. Till i dyrektor 
oko. Rozprawa wczorajsza trwała od godziny 9. 
AS Popołudniu i wywody stron są już prawie 

Na dochód p. Kamińskisgo, zasłużonego roży- 


sera naszej Opery, daną będzi 
E ędzie w ozwartek „F awo- 
ryta* z współudsiałem panny Kruszelniekiej 


tudzież pp. Myszugi i Górsk 
wódę sprzedaja od dzisiaj "go, Plety is to przed: 
Zarząd dóbr żywieckich ars>k;. ra aa 
wia pawilon własny na wystawie iaa brec a sta- 
Plac wystawowy na Wzgórzu stryjski ] 
dziło onegdaj, korzystając Z pogodnego dnia ds tte 
cznego, kilkaset osób. Lwowianie Coraz bar = Als 
mują się wielkiem tem przedsięwzięciem i Wanonzy 
się dzieło otaczają gorącą sympatją. | 308 
(m.) W sprawia asanacji dzielnicy Łycząkow. 
skiej odbyła wezoraj posiedzenie zwołana przez prozy. 
denta miasta specjalna ankieta, w której skład wchodzili 
fizyk miejski, dyrektor urzędu budowniczego, dr. 
Stroynowski, kilku radnych i reprezentant mieszkań- 
ców tej dzielnicy. Przeprowadzono długą dyskusję, 
a wszyscy mowcy wyrazili przekonanie, ża głównym 
powodem wybuchu tyfusu jest staduta, znajdująca się 
przy ul. Łyczakowskiej naprzeciw domu pod l. 21, 
zasilana wodą z wodosiągu dominikańskiego, oraz war 
dliwy kanał. Nadto zaznaczył dr. Stroynowski, że 
do szerzenia się tyfusu w tej części miasta, przyczy” 
niają się szpitale, które powinne mieć osobny kanał. 


za którą jedaak oświadczyła się | 


t Pawlikowski, 


4 


W obec te 
zamknięty, a wspomalsna studnia otrzymuja wodę z 
wodociągu tz. zapijarskiego więc rozchodzi się obe“ 


tego, że woduciąg dominikański jest 


| enie tylko o budowę nowego bstonowego kanału w 


dolnej części ul. Łyczakowskiej, który pójdzie ulicą 
Czarneckiego przez Wały gubernatorskie i ul. Wało- 
wą do Pełtwi. 

Radny p. Gołąb żądał, ażeby p. prezydent za- 
rządził natychmiast budowę kanału, traktując tę 
sprawę jako nagłą, spowodowaną epidemicznem wy- 
stępowaniem tyfusu. 

Fizyk dr. Pawlikowski zaznaczył z naciskiem, 
że winy szerzenia się tyfusu nie mogą ponosić wła- 
ściciełe domów, gdyż właśnie w dom-ch, najozyściej. 
utrzymanych zdarzyło się najwięcej wypadków cho: 
roby. ; 

Pan prezydent oświadczył, iż zarządzi bez- 
zwłocznie rozpoczęcie budowy kanału 


w ul. Łyczakowskiej, a nadto odniesie 
wojskowo- 


się do Wydziału krajowego 1 
ści o wybudowanie ilozowanego kanału, 
wpadającego do nieprzepuszezałnego kanała w ul. 
Łyczakowskiej lub Piekarskiej. Se m . 

Oprócz tego na wniosek dr. Ciesielskiego wybrano 
komisję, która ma się zająć dokładnem badaniem przy: 
czyn wybuchu tyfusu w dzielnicy  Łyczakowskiej. 
w skład tej komisji wchodzą pp. dr. Ciesielski, dr. 
dr. Wąsowicz, dr. Słroynowski, dr. 
Elektorowicz i kierownik komisarjatu IV. dzielnicy p. 
Wiedeń. 

Rabunek w biały dzień. Wozoraj o godz. 11. 
rano dwóch niewyśledzonych dotychczas Żydów zwa 
biło do bramy domu przy ulicy Bożniczej |. 6 Ra- 
chelę Heller, kupcowę z Narajowa, a to pod pozorem 
sprzedania jej jakichś rzeczy. Tutaj jeden z rzezimie- 
szków zasłonił jej nagle oczy, a drugi wyrwał jej w 
tej cnwili z ręki torbę, w której się znajdowało 462 
zł. gotówką, poczem obydwaj się ulotnili. Policja za- 
rządziła energiezne poszukiwania. 

Zamach anarchistów na wystawę w Chicago 
Z Nowego Jorku donoszą, że w Buffalo, w lokalu 


DZIENNIK POLSKI s dnia 17. Maja 1898. 


niu ducha i z natężoną uwagą, a niemal po każdej 
efektowniejszej scenie zrywała się burza oklasków, 
tak serdeczna, tak jednozgodna w całym teatrze, jak 
to się tylke- bardzo rzadko wydarza. Autora wywo- 
łano już po pierwszym akcie, a powtarzało się to 
także po każdym następnym. 

Jeżeli jednak powodzenie wczerajszej sztuki głó- 


wnie przypisać należy piękaości jej i niezwykłej war- - 


tości tak literackiej, jak scenicznej —to z drugiej stro- 
ny autor, a z nim całą publiczność przyznać muszą, 
że wielka część zasługi spada także na artystów 
którzy spełnili wczoraj swe zadanie z prawdziwym 
pietyzmem. Słowa pochlebnego, brdzo nawet pockle- 
bnego uznania należą się przedewszystkiem pani Sta- 
chowicz. Artys ka wyglądała wezoraj prześlicznie, a 
grała „tak, że idealniejszej przedstawicielki dla swej 
Nastji nie znajdzie chyba antor ma żadnej innej ze 
scen polskich. Toż samo prawie da się powiedzieć o 
wczorajszej pułkownikowej (pani Żelazowska) i Ta- 
tjanie (pani Grostyńska). Watażkę bardzo pięknie i 
zapałem, chwilami porywającym całą publiczność, 
odegrał p. Woleński. 

Doskonałym wprost jako djak Naum był p. Zboiń- 
ski, soharakteryzowany Świetnie i świetnie grający 
swą rolę. Wielkie uznanie należy się także p. Hiero- 
wskiemu, który ze zwykłą starannością i z prawdzi- 
wem zrozumieniem odtworzył postać szambelanica. 
Dobrym także jako ke. Cyryl, ojciec Watażki, był p. 
Chmieliński. 

Mniejsze, epizodyczae role 
bez zarzutu. 1 

Konkurs rzeżbiarski. Sąd konkursowy dla pro- 
jektów na pomnik Kościuszki w Ghłóago, zbiera się 
w dniu 18. bm. o godz. 5. popoł. w sali muzeum 
przemysłowego w ratuszu. Z powedu nieprzyjęcia 
przez trzech panów udziału w jury, zaproszono w 
ich miejsce z wybranych zastępców pp. Kossaka Woj 
ciecha, Markowskiego Juljana, Rawskiego Winoen- 
teg» i tych uprasza się o przybycie. . 

0  „Miatloży“ pisze Kurjer jarosławski: 
„Dziennik Polski zakohczył drukowan'e cyklu poezyj 


wypadły wszystkie 


tamtejszych dynamitardów, znaleziono list niejakiego | patrjotycznych Aurelego Urbańskiego p. t. „Miatież”, 


Wrombloskiego (?), który zawierał plany rozsa- 
dzenia basenów chicagowskich i spalenia budynków 
wystawy Kolumbowej. Zarazem mieszczą się w tem 
pismie dokładne skazówki wykonania tego zamachu 
piekielnego. Policja naturalnie rozbija się obecnie za 
tym Wrombloskim, jak niemniej za dwoma indywi- 
duami: Straassem i Earlem, wymienionymi w rze- 
czonem pismie. Anarchiści buffalowscy, badani przez 
szeryfa, zeznali, że istotnie słyszeli o przygotowaniach 
do takiego zamachu. . pors 
Nowy reskrypt ministra sprawiedliwości. 
Min. hr. Schónbora wydał tami dniami do wszystkich 


rzenia usnnięte jnż zostały i z tej przyczyny wyma- 
gają koniecznie ponownego zbadania. Ponieważ postę- 
powanie tego rodzaju może jednej strony dotykać 
boleśnie honor osób, nieraz kompletnie niewinnych, 
z drugiej zaś w wielu wypadkach gwoli zorjentowa: 
nia się świadka, — w jakiej sprawie został on przed 
sędziego zawezwany, — wystaroza, jeśli z opu- 
szozeniem nazwiska osoby podejrzanej, 
wymienioną będzie jedynie osoba, przez ów czyn po- 
krzywdzena, przeto poleca się sądom, aby w przy- 
szłości wydając karnosądowe cytacje świadków, miały 
zawsze przed oczyma wszelkie możebne za08Z0zę- 
dzenie honoru osoby, o czyn karygodny posądzanej. 
W wypadkach tege rodzaja należy zawsze zostawić 
na formularzach cytacjj niewypełnione miejsce, 
przeznaczone dla nazwiska oskarżonego." 
—" CEE GM 


WYKAZ 


wpływów pieniężnych na cele Wystawy krajowej. 
Lista 1. 


ubakrypcje 
1 wpłaty ma fundusz 
 akkado gi m ra y= 


Imię i nazwisko 


Zima Franciszek 
Hr. Miecz. Borkowski 
Dr. Dworski Aleksander 
Ks. Sapieha Adam 
Baranowski Mieczysław 
Dolański Ludwik 
Żółtowski Ignacy 
Dziedzicki Ludwik 
Hr. Baworowski Wacław 
Wierzchlejski Kazimierz 
Bracia Muranji w Krakowie 
Bajser Jakób -= 
Jahn Emil i 
Kiselka Karol 
Kordys Franciszek h 
Tow. zaliczkowe w Dobromilu 
Me w Przemyślu 
Rada pow. w Buczaczu 
Rada pow. w Radkach 
Kasa oszczędn. w Samborze 
C. d. n 
Komitet festymowy tochników uprasza wszy- 
stkie osoby, które się łaskawie zajęły żmudną pracą zbiera- 
nia fantów aa majscą się podczas festynu odbyć loterję 
fantową, aby zechciały je odsełać na politechnikę najdalej 
do 20. maja w godzinach południowych. Komitet krzątw 


się około przygotowań, aby publiczności u r ió t 
na festynie. si "8 zności uprzyj mnić poby 


„, Zgromadzenie tygodniowe Towarzystwa po. 
litechnicznego we Lwowie odbędzie się we Środę dnia 17. 
maja b. m. o godzinie 7. wieczorem w lokalu Towarzystwa 
politechnicznego Rynek | 30. Na porządkn dziennym : 
Wykład p. Edwina Hauswalda: „O systemach kolei miej- 
skich”. 

Walne zgromadzenie Towarzystwa miłosier- 
dzia pod godłem „Opatrzności“ utrzymującego „Dom Pracy* 
we Lwowie przy ulicy Św. Zofji |. 1, odbędzie sie w piątek 
dnia 19. maja 1393 o godzinie b. popołainiu w wielkiej 
sali ratuszowej. Porządek dzienny: 1. Sprawozdanie dy- 
rekcji za ı ok 1892. 2. Wnioski komisji kontrolującej, 3. 
Wybór wydziału. 4 Wnioski członków. 

IV. Posiedzenie Towarzystwa filo'ogisznego od- 
będzie się w środę dnia 17. maja 1893 r.. o godzinie U. 
wieczorem w sali V uniwersytetu. Porządek dzienny : 1. 
Sprawy Towarzystwa. 2. Odczyt dra Aleks. Skórekiego : 
„0 znaczeniu Sekratesa w driejach umie'ętności*, 


Wiadmości literackiei artystyczne. 

Ropertoar teatralny. W teatrze hr. Skarbka: 
Dziś w środę po raz drugi „Watażka*, dramat w 3. 
aktach, a 4. odsłonach na tle dziejowem z czasów 
Stanisława Augusta osauty przez Aurelego Urbań 
skiego; jutro we czwartek na dochód reżysera opery 
Mieczysława Kamińskiego „Favorita“, opera w 4. 
aktach Donizettiego. Występ panny Salomei Kiuszel- 
sł i pp.: Aleksandra Myszagi i Gabriela Gór- 

go. 


walng teatru. P. Anreli Urbański odniósł onog daj 
„ Watażkug iatwo na całej linji. Dramat jego p. t. 
nicy w GS A którego obszerną ocenę znajdą czytęł 
zwabić onegdaj gzłstojczego numeru) zdołał nietylko 
ale — so SJ „jestru bsrdzo liczną publiczność. 
zapalić, porwać 1 w 20ta także tę publiczność 


końca. Od pierwszej soed entuzjasmie utrzymać do 


> i k 
padnięsia kurtyny po raz a ierwamego aż do za- 


nych słów poety, wygłaszanych z 


podwładnych mu sądów nas ępujące rozporządzenie : 
„Doszło do wiadomości ministerstwa sprawiedl., że 
w sądowokarnych cytscjach Świadków bywają 
niejednokrotnie nazwiska również owych osób — na 
które skutkiem doniesienia, lub przeprowadzonego 
śledztwa, pada podejrzenie winy, — nawet wtedy 
wymieniane, gdy wyszło na jaw momenty podej 


słachi no natohnio- 


do wygrania Już 1. Czerwca 


l PromeSą na los Państwowy z roku 1864 


umieszczanych 0d kilku miesięcy w fojletenach niedziel- 
nych. W poezji tej-ue swojskich kwiatów, sebrenych 
na mogiłach zaszej ziemi nieszczęsnej, uwił nateknio- 
ny poet» wieniae, na którym tu i owdzie widnieją 
jeszcze krople krwi serdecznej i łez z przed lat 30, 
w pięknych rymach zachowanych. Nie mamy słów 
na określenie gorącego uznania dla twórcy „Miatieży.” 
Tych słów kilka, w naszem skromnem prowinejonal- 
nem piśmie zamieszczonych, pragniemy, by cheć 
„ostatnie zajęły miejsce w dłngim szeregu Wyrazów 
uznania, jakie ze wszystkich stron ziemi naszej 
poecie nadesłane. Redakcji Dziennika Polskiego, 
która dała sposobność poznania tego dzieła, Bzezerą 
wdzięszneść wyrazić musimy. 


Do dzisiejszego numeru do- 
łączamy dla Prenumeratorów 
Dodatek Nr.19 „BLUSZCZU” 
za maj. Zarządziliśmy jak 

| najściślejszą kontrolę w ekspe- 
z i na każdym adresie wy- 
ciśniętą jest stampuglia : 


„BLUSZCZ. 


W razie więc gdyby pismo 
to nie doszło rąk przedpłacicielt, 
uprassamy  reklamcwhać na 
poczcie, gdyż z naszej stro 
uczyniliśmy wszystko, aby od- 
powiedzieć położonemu w nas 
zaujantu. 


Ostatnie wiadomości. 


W sprawie powiększenia  liezby posłów 
s miast N. Ref. opierając się na cyfrach osta- 
tniego spisu ludności, wykazuje krzywdę, jaka 
dzieje się miastom i tak kończy : 

Era6m rozszerzenie kurji miejskiej zyska- 
się nadto  . dą upamiaania się w 


statatu krajowego 
sposobności, jaka się nadarza. 
"to sprawa uczciwa i ważna. 

le rozwodzimy się szerzej nad 
wem wyjeśnizniem i przekonywaniem jni uczci- 
wości, sni ważności tej sprawy, bo ubiiżylibyśmy 
tym, dla których takia wyjaśnienie jest zbyte- 
cznem, 8 nie przekonalibyśmy tych suawziętych 
wsteczników, dla których naj:rafaiejsze argu: 


szczagóło- 


menta są grochsm, na Ścianę rzucanym, radzi- 
my tylko przystąpić do łatwej naprawy czem 
prędzej, tem lepiej. Przezorność jest tataj 
wskszana ! 


Presse pisze: Ponieważ tak Wydział krajowy 
galicyjski, jak i Bank krajowy porozwmiał się z 
rządem w sprawie miany statutów Banku kra- 
jowege. celem współdziałania przy dostarczeniu 
„pieniędzy na koleje lokalne, przeto nastąpi raty- 
fikacja zamierzonych zmian statutu zapewne nie- 
zadłago. O tataie uchwały Sejmu w sprawie ko: 
lei lokalnych stanowią snakomity krok do roz- 
winięcia systemu kolejowego w Galicji. 


Komendornjący jenerał w Buda-Peszcie, ka, 
Lobkowicz, wydał do wszystkich oficer w 
i urzędników w czynnej słażbia i re.erwie pod- 
władnego mu korpusu cyrkułarz, w którym 
przypominsją” reskrypt ministra wojny z 7. b m., 
„zabrania im uczestnictwa w odsło- 
nięcin pomnika honwedów w d 21. bm. 
Rozkaz ten motywowany jast w ten sposób, iż 
s uwagi na dyseyplinę wojskową nie przystoi, 


e sceny, W akupie- | aby członkowie armji w mundurach w de- 


tylko za 3 sł. 


I OAZA OZZIE ZACZAC OZZL OO ZZOZ ZZ, 


— a EN A W PTO 0 O Z Z O R 


LEONA 


monatracjach politycznych uczestniczyli. 
Dotyczy to również marynarki i żandarmecji, 
a — jak wiademo — spowodowane zostało wy- 
stąpieniem saszłoroczńom w sejmie węgierskim, 
gdzie opozycja ani słyszeć chciała o rawanku 
wobec wspólnej armji, mianowicie, iżby rząd 
i sejm równocześnie złożyły wieńce na grobach 
poległych w kampanji r. 1849 żołnierzy a u- 
strjackieh, 


Z Petersburga piszą: Okólnik ministra spraw 
wewnętrznych sawrócił uwagę władz policyjnych 
na powstawanie nowych swiązków  nihilisty - 


cznych w prowincji nadwiślańskiej i na Kau- 
kazie. 


Organ socjalistów berlińskich Vorwärts ogło- 
sił temi dniami wrzekomy list kg. rejenta bruń 
świeckiego (ks. Alberta pruskiego) do niezna- 
nej ekscelencji — w której domyślają się hr. 
Capriviego —* gdzie rzeczony książę donosi, 
iż ces. Wilhelm nie przyztał na zapro- 
szenie ks. Bismarka do udziału w uroczy- 
stości odsłonięcia posągu Wilhelma I. w Görlitz 
w d. 18. b. m. Nie przystał wprawdzie — lecz 
to jeszcze sprawa niezupełnie skończona, Książę 
Albert zapewnia dalej, że ponowi swoje uaiło- 
wania w tym kierunku. List datowany x Blan- 
kenburgu 9. b. m. Czy to pismo jest autcty- 
cene, czy tylko apokryfem, ogłoszonym przez sc- 
cjalistów w' tym celn, aby rzuceniem obawy na 
obóz socjalistyczny przed ewentualnem pogo- 
dzeniem się cesarza z byłym kanclerzem, 
zagrzać socjalistów niemieckich do żywszej akcji 
przedwy borczej — tena razie pozostaje zagad- 
ką. Do tej pory samianowali oni jaż 141 kan- 
dydatów, pomiędzy nimi są naturalnie w pier- 
wszym rzędzie znani przewódcy: Bebel, 
Liebknechti Singer. 

Że socjaliści niemieccy nie grzeszą chyba 
brakiem... optymizmu, tego dowodzą słowa nie- 
jakiego Engelsa, wyrzeczone do interwiewu- 
ącego go reportera Figara paryskiego. Twier- 
dsił on mianowicie, że socjalizm niemiecki obej- 
dzie się w przyszłcści bez rewolacji, gdyż do 
10 lat większość Niemiec będzie socjalisty- 
ozną. Pono fantazja uniosła go nieco za daleko 
w krainę snów złotych. 


ZD NZOZ Z O, 


W miejsce ustępującego wicekróla Kanady, 
lorda Derby, zamianował Gladstone w.cekró- 
lem lorda Aberdeen. Lord Aberdeen był w r. 
188 pierwszym od csasu powstania projektu 
home-rule wicekrólem Irlandji: jako Sskot powi- 
tany zostanie zapewne bardzo sympatycznie 
przez liczną szkocką ludność Kanady. 
C 


Telegramy „Dziennika Polskiego. 

Kraków 16. maja. Rada miejska uchwaliła 
na wczorajszem posiedzeniu dokonać wybcru 
prezydenta w środę dnia 24. maja o godzinie 
5. popołudniu. 

Wiedeń 16. maja. Wien. Zig. ogłasza, że 
sztuki po dwa i po ćwierć guldena tylko do 31. 
lipca przez kasy rządowe de zamiany przyjmo- 
wane będą, poczem snpełnie walor tracą. 

Praga 16. maja. Sejm czeski był wczoraj 
widownią gwałtownych scen; mianowicie, gdy 
przed zamknięciem posiedzenia ogłosił marszałek 
porządek dsienny na wtorek, między innemi 
sprawę założenia sądu obwodowego w Traute- 
nan, podnieśli na to Młodoczesi piekielny hałas, 
miotając obelgi na szlachtę, jako na zdrajców 
czeskiego narodu. Mimo gróżb, marszałek nie 
zmienił porsądka, a Młodoczesi sapowiadaję, że 
gwałtem przeszkodzą dyskusji nad tem przedło- 
żeniem 

Wiedeń 16. maja. Wiener Zig. ogłasza 
zaręczyny arcyksięcia Józefa Angusta z 
księżniczką Augustą, córką Leopolda 


Bawarskiego, (a więc wnuczką cesarza. 
Pr. Red. | d 


Wiener Ztg. ogłasza zwołanio 
Wiednia na 25. maja. 

Wiener Zig. ogłasza przepisy, regulujące 
wywóz nierogacizny z Galicji. 

Buda-Peszt 16. maja. Minister W o ckerlo 
odpowiedział na wniesioną wczoraj interpelację, 
że minister wojny miał rację, zabraniając udziała 
wojskowych w odsłonięcia pomnika honwedów. 
gdyż jest to uroczystość polityczna. Większość 
przyjęła tę odpowiedź do wiadomości, mniej. 
szość natomiast grozi, że do końca sesji prowo- 
kować będzie rozprawy w tym kierunku przez 
coraz to inne interpelacje. 

Berno 15. maja Robotnicy wszystkich fa- 
bryk skór zestanowili pracę. 

Berlin 16. maja. Urzędewnie zaprzeczsją 
pogłosce o keuferencji bankierskiej u Capri: 
vi'ego i złożeniu fanduszu agitacyjnego do dys- 
pozycji rządu przez banki i firmy berlińskie. 

Tirnowa 16. maja. Z wielką uroezystością 
odbyło się wczoraj otwarcie wielkiego sobrania; 
książę w przemowie wyraził nadzieję, że sobra- 
niə przyjmie preponowaną zmianę konstytneji. 

Rzym 16. maja. Twierdzą tu, że króle- 
wicz wkrótce zaręczy się z księżniczką Teo- 


dorą, siostrą cesarzowej niemieckiej. 
Paryż 16. maja. Carnot obłożnie zacho- 
rował. 


Wiedeń 16 maja. Mianowani: 
prokuratora Alfred Hinze prokuratorem 


delagacji do 


Zas ne sanajago 
r Ali w >inistaw wje 
a na jego miejsce podprokurator P ki a 
śni > prokdraori sj Lwowie. Ei ahna 
rzeniesieni: Podprokurator Marjan Ole skiz 8 
pP = 4 m- 
kk, d« Lwowa, Józat QGolkowski ze Bia Rowa do 
"ra Władysław Warywoda z Brzeżan do Sambora 
Mż U BA e podprokuratorami adjunkci: Jz- 
T ojeeki dla Brzeżan, Jan Kilian dla S'ani- 
„ Wiedeń 16. maja. Główna wygrana losów pre- 
miowych eein padła na cerję 1572 nr 14; iht 
na serje 5977 nr 2; trzecia na serję 268 nr. 47, ; 
Wiedeń 16. 
połudn. notowano : 


maja, Wczoraj yo zamknięciu giełdy ` 
kredyty 335/25; węg. kredyty 39050; 


Buglosy 15175; laenderbanki 254 0;  sztacbany 3.9 25 
lombardy 1u825; elbethala 240 - ; ova PRA: 
alpiny 5370; renta majowa 9795; węg. złota 115'10 ; 
węg. Roronowa 9450; austr, koronowa —.— ; losy tureckie 
— — ; uniony 49 90. 3 
Berlin 14, mija. Giełda WOZUTAJBZE widez., kursa 


koń ose. (W aawiasie podane cyfry oxnaczają porówna 
wczy kurs wiedeński t. zw Wiener Parita t) Kre- 
dyiy 173 66 (335-43); lombardy 46401 0196); węg. renta 
złota 95— (11511); ruble 213 — (128 66). 

Frzrhfart 15 maja. Giełda wczorajsza wie; 
ez:rna kursa, ostatnia, (W nawiasie podane cyfry oznaczają 
AA S 00 SDE ba Kredyty 27625 (334 40; ; 
iombardy 8425 -60); renta węg zł» " r PQP - 
koronowa 92 80 (94 94).. uk 0 AE 


= RNA EE 0a p 


Kitz 


WYMIANY 


== - EM Z 
m a a ra a 0 w w wok ZIE w ZOO OZONE OZ A ORO ZZO W 0 0 ZA Z ZE ZEE Z ZZO ZZOZ W OE Z ZZOZ R WEZ, 


3 


Wiedeń 16. maja. Vaterland utrzymuje, że 


nuncjusz Galimberti zostanie powołany do Rzy- 


mu, a miejsce jego zajmie nuncjusz monachijski 
Agliardi. 

Praga 16. maja. Na wezorajszem posiedzeniu 
komisji adresowej sejmu uzasadniał Gregr młodo- 
czezki projekt adresu do tronu. Wojciech hr. 
Sctónborn oświadczył, że sslachta czeska bynaj- 
mniej się nie wyrzeka idei prawnopaństwowej, 
wszelako uważa urzeczywistnierie jej obecnie sa 
rzecz niemożliwą i dla tego stawia wniosek o 
przejście do porządku dziennego. Posłowie, Mat- 
tus i ks. Fryderyk Schwarzenberg, oświadczyli 
się również przeciw młodoczeskiemu adresowi i 
zarazem wyrazili ubolewanie z powodu uchyle- 
nia się Niemców od udziału w obradach komi- 
sji adresowej. 

Na tem przerwzno debatę. 
odbędzie się jutro. 

Budapeszt 16. maja. W sejmie zgłosił dep. 
Apponyi interpelację, wystusoweną do ministra 
obrony krajowej, czy zaksz udziału węgierskiej 
obrony krajowej w uroczystości odsłonięcia po- 
mnika honwedów 21. b. m. utrzymuje i nadal 
w pełni, pomimo zapewnienia, że nnikane będą 
starannie wszelkie polityczne demonstracje pod- 
czas tego hołdu, składanego bohaterom przez 
cały naród. 

Tirnowo 16. maja. Wieczorem odbyła się 
wczoraj wspanizła iluminacja i pochód z pocho- 
dniami. Pochód ruszył przed miesskaniem ksią- 
żęcej pary. Książę wyszedł na werandę i dzię- 
kował. 

Sobranie wybrało Petkowa prezydentem, a 
Halaczewa i Audonowa wiceprezydentami. 

Sedan 16. maja W tatejszej fabryce sukna 
nastąpiła wczoraj z niewiadomej dotąd przyczy- 
ny olbrzymia eksplozja. Część budynku fabry- 
csnego runęła, wiele osób zginęło, a mnóstwe 
jest pokaleczonych. 

Londyn 16. maja. Wedle Standardu otrzy- 
mały dywizje bkijowsk% i odeska rozkaz być w 
pogotowiu dla okupacji Bulgsrji. Roskas ten 
cofnięto dopiero na skutek interwancj: trój- 
przymierza. 

Chicago 16. maja. Dyrektorjat wystawy po- 
wsiął uchwałę, na mocy której wystawa ma być 
w niedzielę otwartą, budynki jednek, należące 
do niej — zamknięte. 


Wiedeń 16. maja. 
wiosnę 893, żyto 8-37. 


-ee A  OZZZE. 


Dalszy jej ciąg 


Giełda zbożowa. Pszeniet na 


Przyjechali do Lwowa. 
dnia 15. maja 1893 r 
HOTEL ZORZA. N. Horodyska sz Żabiniec. 4. hr. 
Olizarowa z Podola ros. J. br. Romaszkan z Horodonki. 
W. Mierzeński z K zywotał (0. Ma'achowszi z Odesy. A. 
hr. Starzeński z Dąbrówii. W. Biechońska z Gorlic. L 
Adametz z Krakowa. O. Rotter z Wiednia 
HOTEL FRANCUJEI. F. Strzygowski z Pielska B. 
Uejski ze Strzeli-k. Dr. B Szymbersk,, K. kłąębkowaki z 
Rzesiows U. Kampe z Baulins. I. Piok, L. Budlich, D 
Zigler z Berna. 0. Vinkler z Frankfmta. K Knaus z 
Krakowa. H: Robinsou, M. Gottlieb, H. Gironcoli, A. Win- 
ter, L. Brill. L. Haas, K. Polsk z Wiednia. 


[| oczach 


NADESŁANE. 


M. JONASZ 
DOM BANKOWY I KANTOR WYMIANY 


we Lwowie, ulica Jagiellńska l. 3. 


Knpuje i sprzedaje wszelkie 
a i monety po najdok 
azym kursie dziennym. 


do ciągnienia 16. maja b r. 
ma 4, węg. losy hipoteczne po 2 zi. wraz 
ze stemplem. 

Główna wygrana 50.000 zł. 
ima losy węg. pożyczki premjowej po 
450 (promesy na połówki tych losów po 
% zł. 75 et.) wraz ze stemplem. 
Główza wygrana 120.000 zł., (względnie 
60.060 zł.) 

Zlecenia z prowincji uskutecznia niezwłocznie beż doli- 
czenia prowizji. 1016 1—? 

Na fos, zakapiony w tym kanto- 
rze padła główna wygrana w kwocie 
50.000 zł. 


apiery 
aduniej- 


Lekarz chorób dziecię cych 


Dr. Antoni Wachtel 


mieszka obcenie 
Czarneckiego liczba 4, 
stacja tramwaju: „Plac czowy*. 1610 1—9 


Okulista 


ulica 


| Dr. Teodor Bałłaban 


b sB. asystent i lekarz na klinice profesora Borys'ekiewicza 
w Gracu po kilkoletniej praktyce specjainej, ordynuje w 
chorcbach i operacjach ocznych przy ulicy Wałowej l.7. 

Od godziny 10. do 12. przed poł. od 3. do 6 popoł. 
Dla biednych bezpłatnie. 1565 1—? 


agonal bydropatyczny de Eorsi 


przy ©. k. Zakładzie wodoleczniczym w Krynicy otwarty 
od 16. maja do 30. września, 75 pokojów, ogrody rozległe. 
Położenie najedrowsze. Własny wodociąg wody źródlanej 
z gór. Do 1. lipoa i od 1. września ceny niższe, jak 
w lipou i sierpniu. 
udziela Zarząd pensjonatu 
Ebersa w Krynicy. 159. 


dra 
5 1—4 


Å- 
R 


Szczegółów 


NEKROLOGIJA. 
w i A 


* 
WŁADYSŁAW MOSCH 


6. k. radca dworu, 


opatrzony św. Sakramentami, zmarł w poniedziałek 

dnia 15, maja b. r, przeżywszy lat 8 

W nieutulunym żalu pogrążona rodzina, zaprasza 

wszys'kich krewnych, przyjawół, znajomych i pobo- 
nych  chrześcian na pogrzeb, który się odbędzie we 
środę „mia 17. maja b. r., o godzinie 5 popołudniu 
z domu pod l. 4 przy ulicy Łukasinsaiego na mev- 
tarz a.gezakowski do grob 'wea familiinego. 

Lwów, 15, maja 1833 r. 
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ą DZIENNIK POLSKI s dnia 17. Maja 1898 r. 


Drobne ogłoszenia. 


wyjeżdżłająco na kuracjęj 
do Krynicy — znajdą — 
opiekę, towarzystwo i całe utrzymanie 
w nowo otworzenym pensjona*ie dla pań 
i panien. Regulamiu na żądani franco. 


Pelagja Gostyńska, 
Lwów, Buimów 3, 


Emilja Burzyńska, 


Najlepszy środek dyetetyczny 
czysto razowy chleb „GRAHAMA“ 


pod ścisłym nadzorem 


Juljana Zgórskiege, 
magistra farmacji i właściciela piekarni, 


co dzień świeżo wypiekany dostać można: 

w piekarni przy ulicy Grodeckiej L 71; 

w sklepie sprzedaży Wiopasma plac Ber- 
k 


egzaminowany , z dobrą przktyka 
w ekonomii, zostający kilkanaście 
lat na jedoej posadzie, poszukuje 
A zaraz, biuro wywiadowcze 


; i | p tały, Sykstuska 6, Lwów. : 
Ą A „goj nardyński 1. 10; w sklepie sprzedaży pio- |mnmemamemazewe mw maemae w Krynicy. 1631 1--6 
Doniesienia rozmalte)| So% malinowy f kilo zt 32o czy, ulica Blaeharska, LB m sepia JADA 
Maty KET owarów |" ; PRE 
po 1h conta od wyma. | Baiti — Żymiki spiba abaeriw aiea Baas a a aiai aie)  KONIUSZY | Zka ominie tniiowy we Lvove 
korzennych J. Czaporowskiego, Jagielloń 7 poszukuje 


pos'ada świadectwa z domów pierwszo- 


i w cygaretowe nieklejonel| ts J, 16, Zamówienie z prowincji wyseła 


pan do zaopatrywania o'ien od z najlepszej bibułki francuskiej 1000 bardzo zdolnego 


starszego POMOCNIKA, 


much i owadów po zł. 1, za metr kwadr.| sztuk od A zł. poleca fabryka F; Nie| odwrotnie. Zarząd, RB obznajomiony w tym zawodzie 
i i i p uajdokładniej, poszukuje nmieszczenia. 
poleca Pistr Chrząstowski, handel żela- | żałowskiege, Lwów, Hotel Żorża. z PRikawa <głoszodiwABiuro  dzienńików 


żny we Lwowie, plac Kapitulny 1, (na- | Opakowanie gratis. Przy odbiorze 5000 i ogłosreńuiau de EAE P lo bin a wo 


przeciw Katadr7). | sztuk franco. 178 LE Ta 11 ara zet kę 
T)anrasolki w naj ścia i Diękna figurka Tanagra do szrzeda- p a | | głoszenia przyjmuje biuro dzien 
w wielkim wyborze” G w- P nia. Ulica Panieńska 4. "5% Kręgle — kule do kręgli (Zśgnum- | ników we Lwowie. 1632 1—3 


sanctum), Kule i kije bilardowe, -— 

Krokiety Laventinis i wszystkie inne 

gry towarzyski: — Przybory kąpi:- 

lowe — Meble ogrodowe i wszystko, 
co kto tylku zażąda 


żliwia najtańszych poleca Mikołaj Lu 
dwig, Lwów, ul. Halicka ]. 14. 3 


AŚ J. Sławkowska Pragi. 
muje panie i udziela pomocy w Gródku 
koło Lwowa. 


Majątek ziemski 


w powiecie Mościskim 4 kilometry od 
ftacji kolejowej Sądowa Wisznia 2 kilo- 
metry od gośrińca, cbejmująty 1050 
morgów pszenuaj czarnej ziemi z tego 


z 


| wawer 


K'ecz. kasztanka lat 5, miary 17, 
rjeżdżon» pod damskie siodło, stada 


Siem ginowskiezo jest z woluej ręki do| Noterinss w Żywcu poszukuje 


substytuta na dwa miesiące od 1.lipca 


Sm zaa A Ei Oeigdo moża b. r. okoł» 30 morzów najpiękniejszego stawi- 

rzy w. Zygmuntowskiej 10. S65. | mna o p a $ „APM 

Monczpieni ad=ok: „| "734 Pocztowe telegraficzny 1608 dostarczają najtaniej 117 | ; zby morgów lam. Budynli gospodar. 

11 9, 4 em ao Eae z dokto- w Sędziszowie p zyjmie zaraz lub od Krajewski & Licka cze i dom mieszkaloy murowane w naj- 

zet ad prak'yką doruletnią adwo-| 1, rutynowanego ekspedytora. Porozu- lepszym stania, ogród piękny w ogrodzie 
4 | jednoroczną sądową, poszukuje 372 trzy stawki zarybione, jest z woluej ręki 


intratnej posady u advokata na prow'naji "IE La 
Zgłoszenia Lwów, post3 restante R. 8.100. 
= 


Mieszkania i sklepy 


po 1 cencie od wyrazu. 


Wiedeń, ŁV. Hauptstrasse nr. 51. 
z A naana | 1622 zaraz do eprzedanią, i— 


Bliższej wiadomości udzieli RR. M. 
peste restante Sądowa Wiszauia. 


Pośredniotwo wyklucza się. 


Korzystne ulokowanie i posada, 


W obrębie Lwowa potrzebny jest inteli- 
gentny człowiek d» rsa małej fabryki, 
któryby mógł zaraz ulokoweć na jedeu 
16:8 1—8 rok 


5.000 zł. na 6”,. 


Bezpieczeństwo kapitała zupełne. Roczna 
płaea 600 zł. i pomieszkanie. 
Bliższej wiadomości udzieli: 


Dr. Zygmunt Lisiewicz, 


obrońca prawny, | 


we Lwowie, Kopernika 6. 


e 
fjekieruta wraz z urządzeniem jes: 

» w Samborze do sprzedania  Bliższa 
wiadomść u właścicielki Karoliny Pe- 
zdańskiej w Samborze. 30 9 


2 wagi mostowe 


po 80 centnarów, (klgr. 4.60 ), całkiem 
nowe i nieużywane, pochodzące ze sła- 
wnej fabryki Buganyć © Comp., silnie 
zbudowane, z Żełazaemi trawercami, 
skalą i ruchomą wagą, niezbędne dla 
każdego większego przedsiębiorstwa, bro- 
waru, gorzelni, gokpodarstwa, a gminie 
i kopalni, pod grzywną zł. 100 urzędo- 
downie polecone, tudzież 


2 wagi do ważenia bydła 


każda na klgr. 1.000, nowe i nieużywane, 

bardzo dokładne, w każdej stajni opaso- 

wej niezbędne, ze skalą i ruchomą wagą, 

z poręczami i schodami, z tejże samej 

sławnej fabryki pochodzące, urzędownie 

cechowane, pojedyńczo, dla braku miej- 
sca bardzo tanio do sprzedania, 


Eisenmóbel und Waagen-Lager 


I. Seilerstadte 12, im Hofgewólbe rechta 
in Wien. 15062 1—32" 


WO | ESSE 


duże pokoje z kuchnią, I. piętro Ko- 
chsnowskiego 10. 369 

p koje i kuchnia; 1 pokój i kuchnia 
uliea ów. Marka 7. R 


jarządcę do piełarn’ poszukuje od 
+ '. czerwca b. r. Julian Zgórski, 
G.ódecka 1. 71. 371 


| EA | W ali 
m*iernia w Samborza istniejąca 
przeszło 30 lat, jest zaraz d oda ą- 
pienia z powoda familijnych stosunków. 
kliższe waruoki w cukierni Pezdańskiej. 


3 ckoje z kuchnią do najęcia. 
Banka 1. 21. 


pokój i kuchnia od 1. cserwea ulica 


RZEP aaa 
| TEA jedyne Biuro J.eszka Osie: SE OPOOWAKE mi „= 


kiego w Kołom.i, rozseła tałdy do- 
borwy Personal służb. dworski 
niemniej znakomite szyte Płaszcze 
deszczochrenne z berlińskiego nie- 
przemakalne płótna cena 18 zł. franco 
wspomniane biuro gwarantnje — więe 
Jest zaufania godne! 


Ulica 
355 


Korespondencja prywatna. 


Najdroższa! Czy się projekt da wy 
konaó, bardzo Mioi edt się starał. 
Widzieć cię bardzo pragnę, jeżeli to nie- 
możebne to pisz, bez obawy, choć po 
kilka słówek. Całuję cię, zawsze wiecznie 
Twój. Trzy fiałki, 


Pospieszyłem się x wiadomością, 
która się nie sprawd/a. — Wkrótce będę 
u niej, lecz szannjąe nasza przedsięwzię- 
cia i Twoją wolę, nie proszę o widzenie 
się. Nie piez — listu nie oczekują. — 
Zachowaj mi Twą przyjażń i wiarę 


We Lwowie w aptekach rp. Miko- 
Ivacha, Wewiórskiegoe, Ruskera, Skłepiń- 
akiego i Beisura. 17 1-7 


enmena. Komu przydarzyło się 

albo przydarza się, obserwo*ać nad- 
zwywzajne, a wyższe ponad podejrzebia 
o sztuczki kuglarskie, — fenomena 
z daiedz!ny tz. okultyzmu (spi- 
Tgtyzmu), — a zosheiałby udzielić infor- 
macyj, raczy nadesłać opis 1 wskazówki 
co do porozumienia się listownie pod 
(xy) do Admiatracji „„Dziene 


maki qwe - +1 ARoToAi 
| nan 0% Si ję ay E Å OE 


Fabryka dla oświetlania elektrycznego i przenośni siły. 
0 PD ia m marp tire Son 

asadowych Farb 

fabryka KAROLA KRONSTKLNERA, we Wiedniu: 


— NIE. Mauptsirasso 120, w domu własnym. 
Wyszczególniona złotym medalem. Dostawca ot 
cych i książęcych zarządów dóbr, c. k zarządów wojskowych, 
wszystkich kołeł, towarzystw przemystowych, ogrodni= 
czych i hutniczych, w:elu towarzystw budowlanych, przedstędioroów 
budowy i budowniczych, jakoież wielu właścicieli fabryk i realności, 
Farby te używają się na powlekanie budynków, są do nabycia w 40 wao- 
rach po 16 et, za kilo i wyżej, rożpuszezalne w wapnie i zupełnie olej- 
nym podobne. l 231 1—? 
Kar'a próbek i spesób użycia gratis i franco. 


5 BTM 2) 


nika Polskiego”. Taój Reńko. 
PPE RIDER. ETSEAN 2 TNSSATSE lustracja dia nrządzeń oświetlenia eleštry- 
Se A E EE: E ae E LARE D EESE EES cznego o lampach żarowych i łukowych. Wyko- 


nanie Urządzeń centralnych dla miast. Przenośni 
iły (koleje elektryczne), Fabrykacja LAMP ŻA- 
ROwWYCH o każdem panu, każdej sile świec i kaġd:m 
urządzenin. — Wyjaśnień udziela nią z całą gotowoś ią i wy- 
601 pracowuje kosztorysy. 1—1 


Zlecenia ala wiedeńskiej giełdy zbożowej 
uskutecznia najlepiej ajencja zbożowa 370 1—1 

Alberta Rosenbergera, Wien II. Praterstrasse 28. 
IE Zastępców za dobrą prowizją poszukuje się. "Ty 


Leopold Lityński 2. Kopernika 2. 


FARBY suche, olejne, lakierowc i artystyezne. 

FARBY we wszystkich kolorsch do drzwi i okien, na dachy, 
sztachety i t. p. szybko schnące, gotowe do użycia. 

POKOST potrójnie gotowany. 

OLEJ Iniany. 15.6 1-7? 


Lakiery — MASA DO POSADZKI: „Korona* 
pudełko 50 centów. 


Masa francusta do posadzki, Glazury. Bronzy, 
Zloto, Stanioła, Kapsle, Korki, Pędzle, Szczotki, 
Rury gumowe — poleca najtaniej 


Leopold Lityński 2. Kopernika 2. 


Na prowincję wysyła się odwrotną pccaią 


SKŁAD KAWY 
Artura Kościckiego 
pod godłem 1071 1—? 


„SYRIUSZ" 


we Lwowie, ul. Ossolińskich I. I l, 
wehód także z ulicy Cichej 


poleca tylko majlepsze gatunki 
po cenach hurtownych. 


Ceylon Mokke i Amerykańską, 
| | oe 


| Prowadzę towary tylko pierwszej jakości! 


. Praktyczna przepisy 
Piiczenia ciast ŚWątocznych 


MASZYNY ROLNICZE: 


Młyny dom:we przenośne, ulspszono do mielenia i śróto wa- 


„Marjówka” Zakład wodoleczniezy 


nla zboża, w każdem gospodarstwie niezbędne, do poruszania ręcznego, kiera- 

towego, wodą lab parą. (Dziennie mielą 8 4050 tektelitrów.) jena zależy od hig kolo Lwowa (poczta Lwów). 1636 1—? 
działalności i wielkości od zł. 180 do 700. — Młynki do exyszczenia Fiorentynę I Wandę, Sześć kilometrów od Lwowa ku Winnikom, w nroczej miejscowości, otoczonej 
zbożs systemu Backera, od zł. 32. — Kierąaty dzwonowe i pozieme na obejmuje: lasami, w znacznej ozęśsi szpilkowemi. Pięć murowany ek mieszkalnych, pig- 


siłę ] do 4 koni lub w.łów od zł. 76 do 150 i wyżej. — Nieezkarmie dwu-, adu kaplica, w której 

tezy- i cztero nożowe, wszystkich systemów od zł. 20 do 80 i wyżej. — Kra 

jacze do buraków od zł. 13 de 40 | wyżej. — Młoearnie, płngi, 

Trieury, brony i > przybory Pea i narzędzia rolnicze, 
ostarczają 


KRAJEWSKI  LICHA. 


Wiedeń IV. Hasuptstraese Nr. 51. 

Pasy do maszym z najlepszej skóry, I klgrm. zł. 3:50. 
Płachty nieprzemakalne do przykrywania maszyn i zboża. 
Specjalne oferty na żądanie odwrotnie. 


trowych budynków i jeden parterowy. W ebrębie za A 
się odprawia oii św. Wzorowe urządzenie tak działów lecznicsych, jak i pomic- 
szkań (przeważnie z werandami i balkonami) wedle najnewszych wyimagów, na 
wzór pierwszorzędnych tego rodzaju zakładów zagrauicznych. Wyborna woda 
źródlana, masaż, elektryzowan'e, inhalacje, gimnastyka. kąpiele elektryczne, sło 
neczne i inne wedle potrzeby. Doskonała kuchnia, kryty deptak. Spacery 
w parku zskładowym i lasach przytykającyolu czytelaia, fortepiany. bilard, 
gry towarzyskie. Starauna usługa. Telefon połączony z siecią telefoniczną 
miasta Lwowa. Zakład funkcjonuje przez cały rok bez przerwy. Warunki 
bardzo przystępne. Bliższych Poran A i zamówienia przyjmuje zarząd 
zakładu. 


Najnowsze przepisy na Baby parowe, Be- 
by łokeiowe, ukraińskie, Baby neie 
rano, Babki kruche, n.armoladą prze- 
kładane, Niezrównane Kcłaeze i t. p. 

Doskonały Plaeek  duktelowy. Placek 
z masy jabłek, turzański, augielsvi. 
Niezrównany Placek orzechowy, 
zupełnie w inny sposób 1 Obiony, 
jak po cukierniach ¿i przewyż- 
szający wszystkie dobrocią. 4 

Wyborne mazurki migd.łowe w zimnej 
wodzie, mazurki z bakalji, pom rań- 
030w6, cukierkone i t. p. 

Lukry — Maringi — Zefiry owocowe — 


1677 1—? 
Dr. Stanisław Dekański, 
lekarz kierujący. 


Emil Bertemitjan Brajer, 
właściciel. 
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Wydawca : Józef Laskownicki, 


Odpowiedzialny za redakcję Adam Krajewski. 


Papier z fabryki czerleńskiej, 


Turbiny, 
zastosowane do miejscowych stosnnków z najści? ejszem zregul>waniem 


"WE... e) I 


BG Ostrzega się przed fałszerstwem ! wg 


Spraedaż tylko w zielono opie 
aa, niebiesko etykietowanych pudełkach, gg" 


Bilińskie pastylki do trawienia. 


ASTYLKI DE BILIN. 


Znakomity środek przeciw pieczeniu Zgagi, 
katarom żołądikowym i utredn'enin trawienia 
szczegól mie. 


Składy we wszystkich handlach wód mineralnych, w aptekack 1 droguarjach. 
614 1—9 Dyrekoja zdrojowa w Bilin (Czechy). 


y^ Piirwszy c, k konegajonowany i_subwen josowasć SrACE 
Zakład szczepienia krowianki 


w Wiedniu, Alserstrasse 18, 
(Założony w r. 1873. Odzuaczony nejwyższemi nagrodami w Wiedniu 1586 
w Brukseli 1868, w Paryża 1389 i w Budapes:cie 1389). 
Rozsyła przez cały rok czystą zwierzęcą lymf: w fiolkach, Ńakonach 
i w igiełkach kościawych AAF Za przyjstom:nie lymiy ręczy się, tak, że w razie 
nieprzyjęcia tejże, udziela się bezyłatnie innej. *%Wqg 
Wskutek licznych zamówień za streny P. T. uvzędów i lekarzy prakt. 


ska, 780 morgów ornej ziemi, 79 m. łąk) osizgnięto tak wielxi obrót, że zakład jest w możnoś i cenę znacznie obniżyć. 


Jedna fioła dla 3—3 szezenień kosztuje L zł. Flakonik lymfy gęstej (Pasta-LLiym she) 
1 gr. wystarczający dla 100 szczepień 8 zł, 1505 1- 3 


GANZ & 
Towarz. akcyjne Lejarni żelaza i fabryki machin 
Budapeszt: Leobersdorf pod Wiedniem. % 


$E: 


Toi 


Cie. 


i pajmożliwszem zużytkowaniem siły wodnej. 


WE Przyrządy walcowe TĘ 
z walcami z twardego żelaza dla mielenia wysokiego 1 płaskiego, 


różne maszyny młynarskie 
W i urządzenia całych młynów, łuskacze rozdrabiacze, 


Płaszcze angielskie 


gumowe I suklenna nieprzemakalne po 15, 20, 30, 40 zł. 


KAPELUSZE 
po 2.50, 3 zł. 


KAPELUSZE 
po 250, 8, 8:50 zł. 


MARCIN MÜLLEB 
we Lwowie, ul. Halicka l. 17. 15% 1-7 


Jeneralne zastępstwo | główny skład piwa okocimskiego 

z browaru Jana Gótza w Okocimie i piwa piłzneńskiego 

z pierwszego akcyjnego browaru w Pilznie a 

sprowadzając wagonami piwo z browarów ma na składzie 

w beczkach 1, °% i p hektolitrowych, zawsze 
świeże i wystałe 


Okocimskie piwo marcowe, 
Okocimski porter krajowy (bok), 
Ckocimskic piwo eksportowe 

z pierwszego krajewego browarn W. Jana Gótza w Okocimie, 


jako też piwo z plerwszego akcyjnego browaru w Pilnzie, 
a mianowicie: 
pilzneński leżak, 
pilzneńszie piwo eksportowe. 


Piwa te powszechnie za najlepsze | Nnajzdrowszg uznane Szy 0- 
kują we wsystkich pierwszorzędnych restauracjach i handlach 
dólikatesów. PE s : 

Zamówienia w każdej ilości wykonuję szybko i dokładnie, 
a dla prowincji wysyłam piwo wprost z moich piwnie kolejowych 
(transito), przezeo nie opłacając podatku konsumeyjnego, 22088020- 
dza się 3 zł, 14 ot. na hoktolitrze, 


Z miejscowych piw trzymam tylko: | 
leżakipiwo marcowe J. Lilienfelda i Sp, 


które z lwowskich zostały za najlepsze uznane. 
Cenniki poseła się bezpłatnie ia każde żądanie. | 
O jak najliczniejsze zlecenia upraszam, a 51-letuie istnienie 


mej firmy daje rękojmię, że wszelkie zlecenia spełnię D . ajwiększe- 


neu zadowoleniu. M 
Ozyasz Wixel, 


jeneralny zastępca browaru okocitmskiego 
i pierwszego akeyjnego browaru w Pilznie 
dla Lwowa, Galicji wsekedniej i Bukowiny 

we Lwowie, ul, Bogusławskiego, I. 13» 

, „ „Telefon nr. 6. idej 

Wszystkie powyżej wymienione piwa są do nabycia Fotel. 
ilości w butelkach w głównym składzie ba tå 
kowoge p. S. WIESERA, niioa Sykstuska liozba (4. 
Telefon nr. 149. 


1444 1—7 


Z drukarni „Dzieanika Polskiego“, pod zarządem Frameiszka Kattnera, 


